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KULTURA DLA WSZYSTKICH 
I UDZIAŁ W NIEJ KAŻDEGO 

M
IASTO, W KTORYM tyje­
my I które,o nie znamy -
tak lakte maiłyby Nę na­
z.ywać te rounyUania. ROl­
myłl_nl. o ł\ld1iacb, o do­

mach, o drtewach przed wl-.snym 
oknem, o plaocu \.arloowym, teat­
ue, uJl kon~rtowej. O pnyjacio­
lach I WTOI.ch w nim uay.uowa­
nych. O urod1ie m.lejx - o bny­
docIe u.K,tkÓW. O pię:mej Imprede 
- o unamawanych pimlild~ch. 
MiulO - criani:an pyłU\i~ iywy, 

(RozmOWll AR z wicem i n ist rem kultu.ry 
Zygmuntem Garstec:kim) 

sztuki 

Dobiera koilea rok praq kulhl­
ralno-oiwlaWwe,l - pIerwu," 1'(111: 
realhacj p05/.ulatOw I wnlMltow 
Konl'ruu KuUury Pol.kleJ. J ak 
p rublepla ta. reaUACja I jakle No 
praktyt'lDe efekty w l Poh,raey mię­
d zyruOI' lowej w tej d:r:ledzinlef 

- SełT!!gacja wni08ków ZOIftala 
pneprowild7,oQa wedlU" deAtlt.ów, 
uladnletl l w !f.l.oIrt: rnoiJIwc.łci leo' 
m~ Ich uJatwlaola. Kryt .... 
r l um pUnołd ułatwieni. nlekt6-
rych wniosków nie uwne nielte­
ty IQzle w p .ne z realnymi alr.:1.ual­
lil ia moł.liwok!aml ich reallu.cjl. ND. 
wnlatld dot)'cł.ązo It.yokioj popta­
~-y bat,y lokaJO'I\-'łlj grorrlld1.klch bl· 
bIlotek publlclJlych I kin wiejskich 
lą słunne., ale Ich zo. ła.lwl:lł!.le wy­
m -ga dluŻ$7,(oao CZA3U, 

Z wielu ulnteroaowanych resor­
tów, iruty'ucjl, Grimlucjl I towa­
czystw, k.Mym wnlOlki ZCl5tał.,. 
prukaz.ane do f'Ozpa trtenla, otrzy 
mlł.lUmy ln!orm3.cJe o ZJję'Clu Ita­
n~ka w-<bec ot.r:tymafl.)"Ch wniOl'­
klAv b.u ici1 realizacj:!.. Na P'l'zy­
kład mlru.ter przomyalu clttJdego 
polnfonnO'Wal o pndję..:iu bau it ~~ 
c~olOCk:U\ych w Komblnacle G6rnJ­
ao-Hutnlczym w Lubinie, Id!:le po_ 
wolano thiat (':' on mil: m~is:er 
&da:owia i opieo:.tl lPQł.ecrneJ o }1O:d­
j,!)"Ch, pl'(l"· ..... adt.on~ I pLhCwli­
nych praeach w dziedzinie "'wiat, 
.sanitarnej na wsi CZUPI.K 
,.Ruch~ o poz"ozumitniu za'Wilrtym 
t, mln. ku. tury I ntuki w .prawie 
:r.-b~collM a motjN:~d zakupu 
k ' l\:t:eat dla lclubłAr ..Ruchu~ n. ",,&\ 
Itp. 

nlen .. ,,<:on], w Inicjatywach. roua­
łl:onrrHowe skłonU,. Cealralnłł lIto- st.aj~y sle jak krzew, osadzony \II 

mi.Ję Koordynacyjn, dl. Upow- pn.yrodz.!e ,ręką c~iekn nie %.aW­
ulchnl.ni. Kultury do podjęcia tu pnewtdujllcelO. ale nietl$tąnn !e 
.pecjalnej uchwaly ltierunkuj,cej df\Uiceco do d~łośt.l. 
wlpółdl.iałanie uintereaowanych in- DzionnUdln m !ojacO'NY nie pisze 
It1lucji I orii;ilni:r.acj\ \II rOtwoju I o n im repottdu, bo tem.~ wydaje 
upow.uchnianlu kultur,.. Problemy mu li( b.:.d1 ~y, blidi nlemot­
te znaluly '.terokle odbieie na lIcJ.- 'Illl)' do r_U:tacJI, D1.Ienn1iultz z 
n)'ch lelJach rad narodowych orea- Wauuwy obleci kil.kand,c:e ulic 
nlwwanych jui po KoniZ;:'es ie.. Na w kilkanakie eod1.ln, poduma nad 
podkrdlenIe ~llueuje po""olany do kna<!%kI@Tll, porOltm-.ia kUkanu­
tycia w woj. kieleckim Fundun cle minut, wl.d, .. , godut:lkt po­
Ro,woju Kultury. łwitcl m lenkaJlilcym tu znajomkom, 

Do problemuw l wniolków Kon- obuny 'o blok kllkadziesl.ll t cent y­
grclu Kultury Polskiej nawiltiuJe melrlAv odchylony od ploou. ol!in:i 
t.aki.e w .woJej pracy Rada Kultury pitltno odt'estaurowM'\.ego :ubytku 
j Sztuki. 'Wprowild:tlia ona do pla- zdumieje dzIelnica, kWrej kiedył nie 
nu m. Innymi r o;o;pataenie proole- bylo - reportai ma galowy. CJ.(­
muw rozwoju kuUury w planie per_ SlO uchwydł kUma., ,Japał za rael 
6pek\y wicz.ny m do r oku 198~, Il>ca- InteTWflncyjnl\ IpraWt, znalazł nie­
wę p leltgnacjl I upow&:techmenia poepoH~lI'o lnrormatora. I nic to 
folkloru, planu wydawnlczeao na te koUmat \O raczej jego wrAtU­
Jata 1968-69 I planu perspektywlcz- wał\! Itworzyla, ie I prawa w ymaga­
nelo w ~kresle llteratury pltkn~, j"ctI In teIWenejl akurat jM. rów­
Itanu badań nad problematykIł nlutko tysl.,c1.nll I plerwlJ:lI w kil­
wolneeo nilu I kierunki rozwoju ku tyslJjc:a.cl\ epraw naclajlłcych 't 
badah nad tym problemem, wrpół- do Interwme}l, ie właśnie n lepoo­
czelnego mecenalu przemy"u w 18- Srp[)!i'.ojć in!orma 'an. odbl~a ia-
eospodłlrowaniu :tabytków. I kąkolwtllk typowość jeao wypo-

. wiecbk:m. A my tobie ct,Ytlłmy te 
Spo~.tJewam>: s!fi:, ie wiele proble- te'j)OC';.ate o Rf...~·ie I K1ul'l).ien le 

mów i wnlo.skow Kon;:te&u Kultury I w nM rOOnle ~e.nl.1C22)e Jł.e m la­
objętYC:h tx:dz.ie obc~Qami I uc.h ...... - .-to I 'report_ty rna..być tym, w k t6. 
iami ~ongru~ CRZZ. ZwllłzkJ Za-, rym ty~my, w.waJo nem się 
wodo\\e są &!o"'llym ocruw't1l1 IPO- znamy, lubimy CZ"Y nie _ to JIU 
Iccznego, ruchu kultur~lnelO, p~o- do t'U!Czy n ie n. łeb, choć organlz­
wadU! wlel~Slconn~ I rozleg ł., dZla- mowl iywemu a fekt jego m ienkaó­
laln<»o\!, oAwlalowo-kuhuraln", I po- ców bynajmniej nIe est obojęlny. 
dejmuJII we wsp~pracy z~ zWLllt.ka- My'lę, te pot,ytecznY byłby lo u­
m! twórczymi ro"ne Inlcjltywy o bieg Idybyimy my _ dziennikarze 
powamym ~a.cze":iu dła rozwoju i 11. RUlZowa uoblU klika reportat)' 
upowlZechman~a literatury I IztU- o R;o;eSlowie. My'lę; te bardw od­
ki, Dlatego tez d.lny wlpółu duał watn, bylby to wyczyn, gdybyśmy 
Iwl .. zków Zawodowych I calego my wla*n le takle reportate p isa\! 
lpoleC:t~elo , ruch~ kulturalnego jest ch clell Bo jak pisa\! o mlł!Ścle któ­
w reahlilcjl, wnlosk?w I w tw6r - rl'! sl~ ;o;na na wylot I w klÓ1"vm 
czym rot.wl}anl u Ogolne,o dorobku wlZ)"Stkle sprawy w:rda lą sit: waine, 
Konil'csu Kultury PolIklej Ulk nle- nlederplące ;o;wlokl? Jek lelekcjon()­
odzowny I potnebny. Tak lamo 11- wać materiał? Jak P'O'tępowa~ z tłu­
czymy,w tj m równld na ud:dał mem Informatorów, kt6rz, maj" do 
'rodo"':lsk twórczych, ~aukowych, PQwlerunla nam swoje problemy 
dziennikarskich I szerokiego !.rontu . 
dJJ~aczy kultury RAn:myłlam prz,e~o o mlekJe I ~ 

, pisząc WprtIwdl.i. report.liu, nie 
ro'Ettlawtal: STEFAN KENEL macę PG7by\! alt d»eisJ1 nukania 

, 
______________ ;traj)OC'tatow"ych kUmatlAv, C%.1 wlr,,-

eanla dz:i.enn&anldego no.. w 
lintml,ee _Ulwy .-pn.w, kt.6r. by 
a,unr\! trochę odę zdało, t.e je KONIEC ROKU 

SZKOLNEGO 
Jul drlJ OJIUłtOtte;q mu,." 

Izkoln.e_ 

mam file od dzi.U K.iedYł __ 
trzeba m6wi\! lotyeh me.nyctt._ 

Lata nas dzleilt od cynlcmych u­
brilenków poci adrelem Rzes:z.owa 
- mluta wojow6dzJdeJ<). LaUl i 
te nlebagaletnl'! ~ tyllęcy ludzi, 
kWrycb", t)"'Ch la.Uicb pc'l,1t)yla. 

Wiele wniosków o uuazym cha­
rakten.e I bud.uej za.adnlcl.Ym ma­
czenlu Je:.l o~~wwywill.1Y .::n w hli 
o ist.en..w.e Kul.uty I SoJtukl, w Mi­
n ilttll5.wie O~wl.aly I Szkolnictwa. 
WyuU!go orJt, w Kcvni&J1 Plr..no­
waDia. CJ.(s\! wnloOik adresowa­
nych do resot~u Kultury I Sztuki 
j lrtJ t już zrealizowanych. Tak więc 
ureiulowano podstawy I określo· 
no Ulldy wspóldzlalilni, MKIS :a 
GKKPIT w dzledunie prawidiowe­
lO wylc:orQ'lta.ni& bu,)' obydwu re· 
IOrtów, w l PÓlncio programowaniJ. 
pracy wychowawc:aej I lepneiO 
,ospod&rowania 'rodkaml tlnanao ' 
wymL Zaodnle z poatulatami wnlCl 
kodawl'ÓW przylplesr.ollO prace 
n.d podniesieniem ~aWl')()'ci tech. 
nlu_'l.O ,produkcyJnej I posztrnnlem 
bazy pnnny.lu poUluflC2:l'lego oru 
polepsz.enlem lospoclarkl papierł!lTi . 
Dla aaleiyteno uproflJowania pla_ 
nów wydawn k:zy-ch udostępniono te 
p lany )rsl~g .. n.om I bibliotekarzom. 1'-__ _ 

Na podltawle kh opinII dokonano 
koorek ty lzerelu :r.amleneń .."daw­
nk,ycb., podnonljc n.kł~,. nle'"t6-
rych lrslljtek albo wprow.dUljJtC d., 
udań pl.n(lwych wznowienie ole ­
któr~h ~cjl. 

FOC. M. K.OPEC 
_ ......! 

Wiele wniosków lrontrHO"''l'cb 
reallaowanych jest pr:tltz rady nuo 
cłowe. Do Izczelólnych lolcJ. tyw 
rad narooowycn w teJ dueozJme u ' 
lIct,Yć najety w)'lllkl na rucz no. 
W)'ch InweJtycjl kulturalnych. W 
Kosulinie np. wprow.drono do pll ' 
nu na bld.,Cll pl~lolatkę budowIt 
WoJeWOdtk:leJ Blbllotcki PubileUlej, 
w Krakowie budoowę w czynie spo­
lecznYm Powlatoweco Domu Ku!­
tury w My'lenle.ch, a wc wu,ys:­
kich woJew6d:ttwlch pilnuje lię 
dalnv rozwóJ klubów. 

Koncrel .tosunkowe dut.o 'IIW"&­

,I poiwlęcll sprawie w.p6Idzla­
l~nJa wladl terenoW]'eh I Inlty­
tueJaml I or,anluejarnl lpeleez­
nyml J.kl oddiwttk w tak n.e­
roko peJętrm meeenaele ,polecI­
nym nad r/itn"ml formami pra_ 
ey I tworezośel k ultu ralnej InaJ­
du~ wir6d lalnter nowanyeb 
tn., Koneretu I ,akle l u,eltle 
'lll'7IUWaA w "111 uktule robo­
ele sekcje Rad,. Kultury I 
SIluki? 

- /\limo POlt~pu, jaki zarylOwał 
lit we wSp(lmnlllnym wlp6łdtiała­
niu, wy.tepule tu jencu wiele n ie_ 
dostatków. Ten fakt oru wnJol1d 

Lata - od debat: nld Sanem - Ił 
c!:y tei n.d WlsloitJem ItcHu lta 
nie. Wbrew krl,lobruowl Itan~l. 
nad WisłOk iem I Jak raczkujący dzi­
wol"g wy pełzała pau XVJt-wiecz.n" 
oś Zamek _ urz,ldz(,l'1I. kI , \;,nrn .. 
Pijarów - kościół lIrn)", 2'.daruly 
~ię w okresie niepcwnoki racr.lcu 
lll.celil(l tworu rzecQ' dr.lwne arch l· 
tektonicznie, JolI!: ulica 'rOdmirielll 
z taleuam! cepeellow!ię; lml, mlmn 
to z zaplec2ltm nn,.~t po rf!'10V0'acjl 
~uchnltCYm, alt! w.z.1or uws",", 
mszc%lj sl( sUlre cnerhy, w tym 
wyoadku pod,t.!o\owy - prte(or­
,owani. projektu o pollOltanlu na 

MIASTO 
OBR'C 
A D Z I E 

ltarych "mlect~cli, wybUTUlnlu, ket­
rYlOwillliu, po~dkowaniu. Nie bu, 
dow~o Ilę wledy nowqo miasta; 
UJtI;;,daki_ te 8".e,zttw QIU~ pow' 
-stanie ule<lwle ItiI';tudJJetlęcloty-
5ięcwym oirodldetn. Ozl' buduje· 
my inaet.ej: u • lat boWoem milo' 
,to m. bye lS0- tyllęcUle, w plan.ch 
dlugofaklwych - 4! O tyllęet.r\e; bu , 
dU jemy przekl tu, by t.lłwsze moi· 
na je było uplasowa\! wedle dwóch 
koncepcji p)Ui6w prt.yuJołclowych: 
pieTw. uco telo, ktÓ1"y rozmlen.cu 
organizm m iejski w układzie pu­
mowym wt.dłui linII kolejo!o\'ej Bo· 
g~hwala - Rudn. WIf!lka, drulle' 
go - kt6ry przewidu je wchłon i ę­
cie pod zabudowe terenuw 'i1.)c1ny, 
Matysówki I Wllkowy!, a wl~ o 
układue w schód - tarh6d. Zasta, 
nawiamy się nad rolli coentrum, 
nad osiedlami o t.lndywldualh.o­
wanym wyra ue, nad więzi" środo­
wlskowoO-ł.lwodową taklelo mlkN· 
organ izmu, nad wygodą l Q)Oilojem 
młenkaitc6w, l nld pltknem arch!· 
tektonlnn,-m. ktÓOf'e ze azpoetnego 
eklekty:anu Itylów m"drze ma l:um­
lę się !:IbJawlł:, Archkakcl myłllj 
nad maJ, Il"Chltekturll - mlędzy­
os!edlow,," nad koloryltyklI, Ul' 
wn~tnnym .... ystl"OJem I... architekci 
'WSkazuj" na rolę plastyki, nyll 
,dęi dwu uwod6w, Tym lImym 
un~uj~ nas ,; kolet do prumy­
łlenla 1"011 owych twórczych łrodo-­
,.,1*. t. kt6r:yd" Jedno I drurk eks-

'tI1lAZUn ~ 
z. ..NOW1NAJU 
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filanlywnie ehce dmlilc na uc'ysl 
estet)'kl mleukatlców, azerzej -
oa ,(uhul'(l m\cl.,w. 

Zall.anawilljllc Ilę nad ludtmL 
którzy two:zą miano, tBczęłam od 
tych, których najłatwiej nam oce' 
nla~ na co dueń, bo arch.ltekm­
r, - to chyba Jedyna zc utu ..: 
o tak bardzo widoct.nych akutk.ch 
'połecmego dualania, dł,lt:kl IWO' 
Jej utyt;': C/wej funkcjL ArchitekcI 
bowiem komponują pejzai oaluj 
eodzlennołci. Jeili Ul zaj ma by\! 
powabnIl, nie t~lko widnie w funk ­
cji utytkowej konieczna jest kore­
lacja z plastyką: dotychcus tak 
tnlkomo ItOKtWilna w urbanistyce 
Run.owB. S:uu'(Iłć kamiennych 
brył, pogarda dla kolorów lub ko, 
lorystyka sf)Od Ulaku man'taronl 
- oto co Idule w oct,y I powst!!,1 
w dYlProporcji z r o;o;umfenlem &:ttuk 
plutycV\ych wirbd apolecUl(l'cl 
m le jsJdej, 

MlesZ;Canlee Runowa z roku 
1953 nie ogl"d.ł wyltaw pla.tycz­
nych, w,'vlrr%ywlat sil: na tw6rczo'\! 
Grupy XlV (s\VOjl! drogą, ,.kle! to 
dt.ił wspomnienie!). Pr~noAt łro­
d(lwllk.1 rzeszowskich plllstyk6;v 
n ie tylko puehmala te opory, .le 
wyk~ztalclla eruoe koneserów, kt6· 
rzy dzlł wybnydnj"c, czyni" to 
w Imię reiul e.stetyct.llych, ZarysC/' 
Wili. sil: m"d,ra wsp61praca rU!' 
szow.klego ZPAP z władzami mla· 
I\.a I pnyniolla w ciągu 4 lat plon 
cztłl'fech konkursów (I tematyc. 
ru..nowskiej, powoli znika kon · 
mllr reklam uHcmych., wysta W'y 
BWA nie tylko maJlI rwiedz.ajll' 
eych, leCI nawet III-ntkt wernha­
towk::t6w, k'tÓ1"zy do dobrego tonu 
:tallcz.aJ" ",łasną obecno'~ na Ich 
otwarciach, dueła ~'re.zcle oli!"Ilslco 
plastyczne, tak br:t,vdko kledvf za­
Pł't,epuz~oae nledoł~~twem arIanl­
utOrów. my'U sit nld współpraCII ze 
Iz:koł.ml (o/:Iy nareszcie necz wy­
nla po:r.a krllg pf"U'myłleit!), na' 
stf!1)llje coraz gwałtowniejsza pene' 
trac5& tt"rflnU poprur. wystawy ob­
Jaułowe, plutyka wkracza do za­
kład6w pracY' (na razie nl"mlało, 
.le ent nowiclusza ten efekt nil 
c.echuJe :tawne?), układ. lit:: współ­
praca z WKU, k1óra samym ola­
_tykom daje l'Iaj",1~el - myłlę o 
pl~kn!e orgBnlJ:OWłnych plenerach, 
słowem _ eksp8n~ja na ~.". Ie l' ;o;"ń ' 
5t",'0 miuta wyda je się duta J nit 
podlegaj ąca dyskll~J.om, Zabytkowa 
l'ynllro~R, pomyślana w 7.ało:t:en 1 u 
Jako dom pracy tw6rl'~ej - dr.!ł 
w cJtloścl nodl('1!'II n~dom ZPAP I 
eWA - daląc tej ek.o~n sjl I bazt, 
I bedtce 7.upelnle realne, 

Takle oat,y IZmki I kulturalneao 
dualania w tycIu mluta prz.yjdr.ll 
nam uzna\! uw,;o;e u. najwli"lej 
ue, Ilet kh bowiem mamy? NI'!! 
tak bardzo w~le, by nie motna by, 
10 wymien iać: muU!um, bibliotekI, 
teatry, 3 domy kultury I buduJ .. cy 
Ilę Imach FilharmonII lm, A, MI­
lawlkl!!j:o oron projekty, projekty, 
projekty. Pyune, ambitne, oczekl· 
wane, koniecme. 

Tuy dom, kultury: kt<K zapyta: 
,dzle ten trucI? Je-t. I n1lZywa się 
MJodt.leiowy Dom Kultury, Działa 
..., uboiuchnym pomleszctenlu, tO' 
bi, co rnoie (a niewiele motel I 
przypomina ubog iego kopclulZk. 
Innych Palaców M1odzlety. Dobrn. 
ie choC taki : tle, ie at tak1 _ '\111 

Jumle wl~ :Ue, bo ... ·n)'.cy zda Je­
my lObie spraYo'f~ t. wI,1 odd,;la!y­
wUlla kulturalnego na dzieci I mlo, 
dzid. W dwóch poWltalych, ban 
wnl,da nieco lepiej: znadbudowlj 
rzecz ma się róinie, Nie jest taJ!m · 
ni cą hdną, le Dom Kultury WSK 
ma dobre wnętrza. c:elc:łlwe Impre­
;0;1' 1. .. minimalne oddzialywanle na 
wlasne fabry czne środowl~ko: 'ro· 
dowlsko struktunlnle, na pewn~ 
nie najlatwiejne, jdli nrz.yJmlemy, 
le co najmniej polowa pracow!!l­
k6w WSK - to ludzie dojeidtlljący 
I okoUcmych wsi, a wl~ naJtrud · 
niejn, element chloooo'fohotnlrz .. , 
Nie Jeat takie taJemnicą, te dział 
metoclvt'"lno - 'nstrll~htowv WOf( 
- kl jego pltt. Achllleu, - te lat­
wieJ z.orlanl'ZQW!lł: mu I)raCt we 
wlasnym środowi-ku. !i':d,.ie uh­
WI dzU reneuMowe! fliem .. ! Cl()' 
pul.rnoicl nit ustawi\! III dobrze Ul 
POK powiatow~·m. Willi""" IN peo . 
dzle I nlboinvm uchwvcle 1'11_ le· 
'o sprłlwnołcl tli .. Cz!l-'-ech pI., 
cern ... ch I 058", pOd~II"'lIm... zr .. 
'<cmlte efekt, w OOou!arn'lr'l .-

, 
L 
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II ,J.)J'4II ~tł!.'I!!t'1 1 
,orocl.nycb. Dni OiwuHy. Kłilł!,d 
i Pru)', adtiei Dam t.ilm ltołacH "N 
pamięCI lUAC8a leJO U!łpołu w 
Aarl&ento. ale ... teren c:;r.eka. I te­
ren ł10Clekat &Ię pO ..... uHiln Wn.Yit­
kie) aaletneJ mu pomocy. Rola kul­
turotwórcza Wojew6dz...ciego Domu 
Kultury jako ośrodka powainie 
rzutulącego na wojlłwódz;two je~t 
bowiem b.!uporna. 

To ~amo możem,. powledtieć o 
dwóch teatrach ue,zow5kich I 
Estradz.ia, 1Wlla. bowiem bez mala 
pół miliona widzów, klOt" onejmu' 
Ją dorocz.nle swym l.uięgłam je~t 
llościowo rzaczywiicie potęina. I 
ta" si, duaJe, że najlluomnleJu.y 
f najmniej mote dostr;r;eiany "Kac­
perek" robi Iwoją robotę artyatyct­
n" w ironie wJd1.6w oajlicUltej­
az:ym, w roku 1965 bowiem oilądało 
iO at 185'371 wldww, podcUs gdy 
Teat:r lm. W. Siernau.kowej docie­
rający do ponad 50 ołrodków 'No· 
jewlxh:twa, mial wtedy ~ .wym 
koncie 13428.5 wldzhw, a Estrilda 
154 582 wich.ów; w rok p6inlej Te­
atr lm. W. SlemuzkoweJ planuje 
ekspam),= na 140 ty •.. kiedy .,Kac· 
perek" ma realnie oSillgn!ętych juJ: 
Hit (120, a Estrada wykazuje :.upel· 
nie wyratny .padek do 101081 wl­
dww. Pomawiany prUt długi C1ł1ł 
uH pr6b "Kacperek" d~l' ma sy· 
tuacje:: pod tym w~ględem wyJdnlo· 
nil, otrzymał bowiem własne locum; 
wwoll pneto amb!cj ę I w najblIi · 
!tym c,-"le lei<> pIlIn" repertuaro­
we przewidul\ atak na widza do' 
rosłego. ch~ w dalu:ym dągu 
brak staJej sali widowiskowej I JEO' 
Aclnne po(!oróWwenle po tejb 
WDK-u <:::y kina "Sw!t .. I .. 2:acze:C:" 
wcale tel pracy mu nie ulatwla)lI. 
Tendencj. !:nItkowa w Ooicl wl ­
dz6w Estrady tkwi na pewno w 
nledo!kon.l06c1 artyslycVleJ wielu 
Imprez - z jednej strony; t: dru­
siaJ - w braku ul! wldowl~kowej 
1\& kilka tysl~ mleJK. która by · 
laby w stanie pokrył: konly wielu 
zagranicznych Impru. la":!e dotych· 
czas na ogół puynouf\ derlcyt, cu,· 
sem sięgający kllkudueslęciu ty· 
dęcy· 
OmawlaJąc w ten .po.s6b ek~an · 

IJę oJrodk6w kultu:rotw6rczych na 
nesl'lOwskle środowisko dotarliśmy 
uesztll do problemu miejskiego. 
któr" .t.anQWI jedną z trzech gł6w­
nvch tro.k whdl mllSta. Nlli!1:hęt· 
nie bowiem jetdzlmy do Mielca 
ni "MaJ:O"ll.nlte" czy ,,$lask". nl'" 
chętnie słucham" o takich e-{f'kta ch 
Estrady. te zakupiono od "Pa~ar· 
tu" "Trio Teriern" u 20 tysięcy 
t:1otych, a więc podobno nledrogo, 
przynosi 1 powodu braku odpo' 
wiednie,o miejsca do eJnoloatscJI 
ImOJrez" jednora~owlI stratę wpl.,. · 
wów w wysokości 40 lYS. zł ... Inwe' 
st"cJa ta wymu~ I~ca 00 nl.jmni"l 
80 mln 11 nie flguru!e jedna.k w 

Marla Cecylia Guzlolek 

planich pań.stwowych. 1 to je,t 
plerwsz.y problem na Ilicle palą · 
cych potrzeb - buk saU sporto· 
wo ,wldowlskowej, na. którą uesz­
t4 zebrallimy około l ,~ Olln zł, ale 
która, niestety, pou aferę projek' 
\ów nie wYSzJL 

Oru,l. omawiany nle od dllt, po' 
stulowany prud dwoma laty na 
XII Konferencji KM PZPR do· 
lyczy opuszczenia Zamku pruz: le­
go. trzeba przyznać doić specyficl' 
nych, dotychczasowych użytkO'WTiI· 
k6w oraz taadaptowanle go na cela 
kulturalne, Komisji Kultury Wole. 
wódzkiej Rady Narodowej - także 
lIotllCl! 1wolennicl.lr:. u,o projektu, 

MIASTO 
DOBRYCH 
NADZIEI 

r6wnlet wysunl;:ła przed mle,illcem 
taki postulat; Mlnisten\wo Sp:.· 
wiodliwoiej :.ał wYlItąpIlo z pilme:n 
do MRN o z.areurwowanle terenu 
pod budowę komplek su gmach6w 
dla organów sprawiedliwości. Co­
ru powueelvLlejsu, opina 'rodo· 
wbka clynl 1 .. problemu Zamek" 
~awę o wadu woje-wodzkiej. 
kt6r. Jak najnybcleJ winni doc~e' 
kat Ile pozytywnego ropdllUlnlA. 

I byłrny jut mleU poza aobą trz:e. 
cie, a. moim UI. nlem OIJbard~~J 
pa.l~ce lIgadnienie, nie mO'ę nie 
w!pomn leć o warunkach pracy Wo· 
j8'W'ódz:Jdej J Miejskiej B!bl\ote.;d 
Publicznej, Przeładowanie, ciasnotl, 
&Torące zawaleniem stropy, um· 
ICIllęta prUl: in.pektora bhp Cr.ytel­
nla Wojewódzki w midcle dwóch 
wyiuych ucr.elnl, w ośrodku pro · 
mieniującym metodyką na .Ieć, 
jednll r. oajlepsr.ych w kraju, bi­
bliotek powte.tow~h I gromad:.­
kich - oto bllan! na pewno nie. da· 
jący powodu do u3pokojenll. Nie 
wesz!a tl Inwestycja, mImo llcmych 
der.yderatÓw do obecnej !l.latld; 
p~O"o!o'",dJ:Ona lokalizacja I cr,ęi· 
elowa dokumentacja daje podstawy 
do na duci, te następn. 5 latka 6w 
tytuł inweS>tyc,,\ny obejmie. Bo ob­
jąć mu.s!. Bo je.st on, powtarum, 
probleme.m nr l rz.e s ~::rN.klego łro-­
dowl!Jta kulturotw6rcz.ego. 

Jak Już wspomniałam w pierw· 
lZych rounyślaniach o mieście. pod. 
lega to środowisko ptr.eobratcnloln 
nader in'leresującym l na pewno 

pozytywnym. Z katdym roklem 
zmienia ilę jelo IIU'U/I;1;W'a we­
wnętrzna - przybywa mteli,enejl. 
powlęklują Bię u,wodowe Krupy 
twórcze, rotJ'uta Ich wpływ na oto­
czenie, IltmeJe dośł: powod6w do za­
dowoleniłl z efektów dmlamoscl 
lotnych ,rup zawodowych, &kuplo· 
oych w ooręoie miasta. ,rup. kt6re 
imiało możemy naJ.wac in,pltatora­
mi tycia kulturalneio me tylko w 
~ym midCle, ale taku w całym 
wOJewództwlt, co w kOllcu czym z: 

, 

Rzeszowa osrodek wOJewodl.ld, pro­
mienluJacy IWOjił dZlałalnoicl" na 
na jodlegleJ5l.e paWlaty. I a contra· 
rio - i.lnleje pow6d do przemy­
ileniłl wali lpolecznych iniCjatyw 
tych i rodowilk, kore1lcji tych mi­
cJatyw, Koordynacji duałail, bo nie 
zawaze wYllląda onłl tak, by latnlal 
pow6d do udowolenia. 

Pi.ałam o potnebie połącz:enia 
wysukow w dLledume wspo,pracy 
rruęQtyuodowllllwwej samycn dl.la_ 
1ac~y "wtury , oy Ole r.Qii.1'UUY .... ę 
takle fakty, ze np. rady UlluOIaowe 
w mielCie - UiSaQft!cz:y przecież 
dy8pooenci 'roakamI h nanaowania 
ÓZI&1alnoac! kUltW'llUlej - poruna· 
Iy lIę W pró:.ni, uprawiały pny'lO­
wlowy wolterowllu OirÓQek, nurze· 
!tając na ten najlepn:y ze &Wlatow. 
Jel1.e.my zgodni Dowiem co do teio, 
te istnieje oaromna rozoiez.nosĆ m.ę­
dz:y ich Itlotuwościaml finan50wyml 
• umleJętnojcuł orianll.Ow_nla zy­
cia w.ulluralne80, z.e Cz:ęl'O brak 
wlunie UJm, K(lue Idą I.Iot6WIU, 
tr6deł m"lurej IUllpl'taCjl. dy o,e oyc 
101o.lownll, pl'l.ytoczę niezbyt bUdu· 
)"Icy pnyk,ad: m lcja.ywa KM ł'L.ł'R 
w .Kzeazowie, by Mle.jllka Kom.lja 
Związk6w Zawodowycn podJI;:.a 
wlpolny trud &nallzy dotycnczalO· 
wych wydltkow na pracę kultural· 
ną - w,aiClwie .pe,ua na mczym, 
MKZZ bowiem wyllua :t l'teklplrow· 
.ki ch niemal założen, z:e reu..a !.PO 
wyl /uchamu propo:tycjl) jest li tyl­
ko Dulczeniem. A mus.my zdat lO­
bie Iprawę, te wieloić form pra· 
cy, jaKa ltol włun.e pneo ratlami 
u.kładowymi wpływa na oioln" kul· 
turę miuta, ni pręmojł: JeiO kul· 
turalnych inlcjat)'w. I tle to z:upe!· 
nie, te inna m4dra propozycja, ja · 
\ta wYlr.la pned dwoma la~y od Wyż­
azej Sl.koIY Pedalollicmej poJ4cze­
Dia .wojej pracy 1 dz:iu\l~doma 
układami przernYlllowymi, ktore by 
pracl;: tę finansowały _ ro~wlala 

• Ię po pierwsz:ym I jedynym Ipon­
lanicUlym zrywie, mlląc przecie 
pen~kt,.wy dobre, klimat IIprzyja· 
jllcy, 1 pierwue pozytywne eCekty. 
O:tiŚ rzecz: wy,ląda tak, te owe u· 
kłady, zrażone brakiem cl"gloAcl 
wllpółprlcy, powróciły do Itarych 
form aitialania w obrl;:bie włas­

nego ogr6dka, WSP Z:IŚ um· 
knęll we włunyml 'rodowilku, 
ogran!c:u;na mo:tJlwo'c!lml flnan. 
IIowyml, praktycznie sama wyrz .... 
kła l ię jakichkolwiek wpływ6w 

n. spolecteństwo nes1Owskie. A ZdZiSław Kozioł 
d:tieje Się to w okre51l!!, kiedy katelą 

i~~:!łl~~E~;~;.I~!i:~IJ~F!!~ I N I GJ ATY WY Izą dum~, kiedy poprzet blie powii. 
Łowe od.dr.ialy~uJII na. w,ojewodztwo 
nader Silnie, kled" moWl lilii I WIe}­
kim umaniem o ich kontaktach nłlu· 1 
kowych z przem)'słem , rzestowskim Młody chłopiec, uczeń stkoły pod. 
(:&e wllpomne . bodaj Jako przykład stawowej w cr.Ule r.abawy poniósł 
piękne wyniki wlpołPracy, w za· ,nnefC; Jednym uderz.eniem ręki u. 
krelle technologli produkCji WSI z: bil ,O jego kolega... Nieszczęśliwy 
Fabryką Porcel.any w BOluchwłl te). wypadek'! Ror.patrując ten dramat 
TOleż kiedy rozmyśiQ sj~ nad .spo- inoywidualme moina go zaliczyć do 

!eczną InICJa~yw" il'odowlu mieJ· nielzczdliwyc:h .. wypadk6w, ale 
SklCh, muSi Się OO.ilrl.eC takz:e j dys- ~rzeba uwz:gl,lidnlc ~IIOC~ ~lIepoko-­
proporcje międ~ litootC;a.rni a WY/I;o· l jąc!' tendenCJę, a mianOWICie w1.!a­
nanlem, mlęoty moiJjwo"clarm a IItaJącą U,cz:~e. pr.ztłtępstw przeo.w­
e.tekt.a.mi· musi z konieezno~,l ko zdrOWIU I :tycIu. Ola,nozy z:jawi­
przypom~leć da~ekla paralele z u: ska bywają różne:. r,nówl się np. o 
samą IniCjatywą w małych, bied· sadyzml~ mlodzl~nczych grup, 
nych ośrodk.acn WiejikJch, adzie, wtilędme o energ~~ nagromadzonej 
Ctęsto paru 1S.JcdWII!! en~uzJast6w pod wpl!wem r~nych z:ewnętr~. 
pooeJmuJe trud otywienia tycia n!ch bo?zcÓ~, ktora wytwala IIlę 
kwturalne,o z pięknymi rezult.at.a· nieoczekiwanie w pa.taci iV:'altow­
mi. Musi zobaczyć cuuem Zlchwla- nych, lecz: odrucnowych czynow, Ty· 
ne proporcje między stwononą at- lillce razr w, t;taj~orszym wł'PlI:dku 
mosterę a nlklym dzialaniem, gdzie, kończ:y .Ię Imlakl~m , . ale ruekiedy 
1nowu nie chcąc być gołOSłowna, kalectwem lub śmiercią,., 
przypomnę o r.awiąuniu się Klubu Do prawd banalnych nalety twler 
Związk6w Tw6rczych przy pelnym dzenie, że :r.naJomość tr6del trud· 
popuciu :ta IItrony miasta I prz,y noki wychowawczych jelt. w.tęp· 
iaanej jego dzialalnoki dotychcu· ny~ warunkiem akcji profilak tycz· 
sowej. DIOlteio mU3itę umieścić \.en neJ, jednak wledu o tyC~ pr?ble­
.tan rucz.y między inercją tych iro· mach l.~t w lpołecr.eń.twle niedo· 
aowlsk a niechęci" do konktetneto Itat~cz:nle upow57.ochnlo!",; w 13· 
wsp6łdtlalaniL lIdue ~,amy .po~ faktow, 1namy 

SardU) niedawna lesja Woje. wskatntk~ ,obruuJące. wuoat I?r~e-
wóddtlej Rady l'oarodowej, po· ItępCZ:OŚCI , Jednak przyczyny nie lą 
śwl,=cona :zaiaanlenlom kuJ.tural· dostatectnl~ po:r.n~ne, 
nym przynioSla wieje m4drycb ini· Dla unlknJęCla nleporoz:umleń 
cJatyw; PrzYiol.owywane obecnie chcl;: podkreślić, te celowo uczą· 
plenum KM l-~R obeimie r6wnid łem ~d wypad~6w tra,lcznycb, '~I 
u.eroki front uaadniełl kultural· prz~Cleż nie wle,:"y, czym mote tJ.. 
nych, Smlem twierd7.lć, te to 18ln· skonczyć pozornie d.robna .prawa, 
teresowanie kulturą, która prz:esta· Np. uc.z~d dopuścił .Ię błahego wy~ 
je być (ryum ou:lobnym nanego kroczema, lect Ił! toku dochodz:en!a 
iycia, stanowiąc d1ii Jego tre~ć, popeł~1I samobÓjstwo, Przera::lł s:ę 
stwaru niepowlarulny klimat dla cf:!kaJącYCh go, konleky.'encjl? Nie 
wszelkiego działan ia, nie poleiają· w~em .. Nie obCląiam nlk!?go odpo· 
cego, jlk: wielu to mylnie o~_d:r:a, wledualnośclą z.a tę in-lIerł:; pod· 
na zasobnośel bazy, ale oa bogac· kre*lam jełZe:te 1'8z.- pOl.Or~le dro­
twie 5polec~nych inicjatyw. One ba. bne, Iprawy prr.yblerają mekiedy 
wiem pluują sl~ na pozycji Pt1Y·1 traliCzny ob~6t. ~koro w.pomnl~. 
slowlowego spiritus movens. one \.ę'" lem o, IIamoboj.twle, to dodlm, u 
plą blernośł:. konsumpcyjne nastl· ostatnio r.anotowlno w kra ju ,?kolo 
wienle odbiorcy, one eliminują 10ąO targnięć na wlasne tyCie, .1 
nljlorsu wzory tle pojętej kultu- ktorych. .bllsko 100 bylo ud~yml, 
ry masowej, likwidując z:bc::dne Tyt~o dZlę~1 nc~ęiJlwem.u zbl,eiowl 
przymiotniki obok pojęcia dOltl- okohc~o'cl n,alezy przYPISać, 1e po. 
teetJlie przepełnioneio wartościOWi! zOlItab młodZI ludzie" w tym także 
lreklą. dueeJ, zachowaU tycie ... 

Tak sobie tedy rO?;myłlajac o 
mle:łci e, w kt6rym tyjemy i kt6rego 
często nie znamy, o mlełcle, kt6re 
wyraata nam pod okiem na pnwdd· 
wy oirodek kulturotw6rczy, dostrz.e· 
gamy nie tylko dotychc.z8!lowy Jego 
rozw6j materialny, lecz: przede 
wszy.tkim klimat dobrych nad1lei, 
płynący ~ wewnętrznych pneko· 
nań ludtl miasto tworzących. 

KRYSTYNA SWIERCZEWSKA 

S:tukając przyCtyn trudności wy. 
chowawc.zych, slwierd1Ono, te llt­
nieje ścisła wspóhależność mlęd:ty 
.ytuacją rod~nnll t środowilkow", 
dziecka a jego zachowaniem. Nlj. 
c:tę'ciej w koli1ję z prawem popa· 
dlj" ddeci z rodzin ro~bltych, z:de­
morallz:owanych lub poU!staJacych 
w trudnych warunkach material· 
nych, spowodowanych np. alkoholi:t-­
mem lub brakiem stalego ujcda 
roduców. Fragmentaryczne badania 

GDZIE JESTES PIOSENKO? 
Rzenowie, które to ln.tytucje fe· 
.Uwal wllpólfirmuj4 wydaje lię 
Iprawą pilną IkonlecUlą· 

Związek Harce.rstwl Polskielo U· 
CIY w naszym województwie ponld 
100 tysięcy członków. N~cąca to U­
ewa I gromadki wlrta chyba kat­
dego trudu, by pom6c jej zdobyć 
umiejętności życia I piosenkll, uczy· 
nlenia z biernych I beurytycUlych 
odbiorc6w piOlenki, piosenkany -
konese.row. 

W czasie trwanil festiwalu plo~ 
.enki w Opolu, pytanie zawarte w 
tylule wydawać .sie mo:te co naj· 
mnie j d1iwne. Dziwne tym bardziej 
te od ncregu lat na brak urodz:aJu 
na niwie plo.enkarakiej nie motemy 
~klć. A jednak jest dz:iedzina, 
o której tw6rcy mu~yld lekkiej i 
rouywkoweJ bądt .zapomnieli, bąd1 
ją Ignorują. gonląc:ta szybką, • 
jakie CZl;:sto tylko błyskotllwą I 
krótkotrwałą sława. Mimo tej POlO· 
ni, nast1:pcy Andrzeja Własta chyba 
do d~" nie ma na nauym pIOlen· 
karsk1m firmamencie. 

Nie dyskutując, Jaki iert obecny 
nasz: Itan posiadania w pau,czegó}· 
nych duałach twórcU!ścl piolenkar· 
lkiej, trzeba jednak .twierdzit: 
kompaz:ytorzy, jak I autor~ tekstów 
nie przyjmują do wiadomości, że 
Ipośr6d konsument6w muz:ykl roz· 
rywkowllJ e.o proc. to "łudzle njez:a­
kochani I nleza.wian1" - prteclwnie 
nit w piosence, lecz młod:det, ta 1e 
I1.kół I lIcc6w, nastolltkl I cr.ęsto 
Ich rodzice, bo już studenci '" oso­
bn)'m klanem, pasjonującym się 
piosenką poetyckiego klbaretu po. 
lityct:nego, zaangażowanego spolecz· 
nie, Ich Ideałami są Młynarski, 
Olllecka, poetycki repertuar Ocmar· 
ezyk 1 mUityka Koniecznego, ballady 
Chyły Itp. 

W skr6cle przytoCitony ,.ma rilnell" 
_ jak widać Jest bardzo szerokI. 
Olateio dzisiejsze rozwaianiłl ch~ 
pośwlę:clć wlałnie tym 50 procen­
tom odbiorców - sluchac10m I po. 
tencJalnym wykonIwcom piosenek, 
tych zwykłych do nucenia ni co 
dzień.. SkłonIlo mnie dg tego prty­
słuchiwanie się po raz trzeci z: nę· 
du finałowi Harcerskiego Festiwalu 
Piosenki, który tflildycyjnle odbyl 
się 17 bm. w Przemyślu. 

Cenna jest inicjatywa Komendy 
Chorągwi Rzeszowskiej Zwillzk:u 
Harcerstwa Polskiego powołania 
festiwalu i prowadzenia go I iście 

harcerskIl wytrwałością ptlet lat 
.Iedem, bel jakiejkolWiek pomocy 
In.truklaiowcj I niklej - fInanso· 
wej. U jeio podstaw leiy ~alożcnie 
rouplewanla młod.zieiy, przyzwy· 
cu.jenie jej do bywania z Il1Uzyk4 
na ty. 

Natwa fettiwalu jedno:tnacz:nie o· 
ludla rodtaj piosenek, kt6re lawo· 
ryzuje. impre18. A więc wszy.stkle 
piosenki, II; t6re ZHP może przyjąć 
r.a wlasne, z.goclnle 1 wiekiem I PlY· 
chiką mlodych obywateli od lat 
fIdele do _.dwudz:ies.tu kilku. Nie 
Jelit to bowiem festiwal h. a r c e r· 
I k I e j plo.senlti, lecz piosenki 
młodueiowej, o r , I D I z D w a­
n y pr~eit harceratwo. 
Wydawałoby .Ię, te po n.eśclu la · 

tach, lIOwyuze wyklidanie "kawy 
na Iłlwę" nie jelt potrz:ebne. Nic 
m.ylnlejllego! Oto mala próbka re· 
pertuaru 14-1~latk6w, przedlta· 
wione,o na VII felUwllu: " Wiedz: o 
mnie wsz:ystko", .. Serwus panie 
cheef", "Byl taki kto''', .,Nie pukaj 
do mych drzwi", "Duty bll,d", "JI 
nie jelitem taki mala ..... Chęt Impo· 
nowanla "Ulljomoiclą tycia" jest 
cech. ehlrlkte.ry.lycUl" dła "uelo­
nych lIt", więc do wykonawc.zyń 
tych "W%nlo.slych" piosenek nie 
mam pretensJI. Po prostu tr1eba 
wy.unllć wnlolkl I to m. in. tlkie, 
źe &.e,poly I sollłcl nie dość uważ· 
nie lub wcale nie czytali relulami· 
nu harceraklelO testiwalu, w k tó­
rym wyrunie' podkrdlono, te "plo· 
senka ma IIpełniać rol'li wychowaw­
~II.. a r6wnocuśnle bawlt I był: %8'0 
dna z wiekiem wykonawcy", I dalej 
,.W doborze repertulru piosenkarz 
powinien kierować się pro,ramem 
ognisk hłltcenk!ch. kominków I Im· 
pru młodzieżowych" , 

Dalny wniosek to ten, te hlrcer· 
ski tYlodnik "Na pnełaj" bez.kry­
tycznie papularyr.uje tak twlne 
szllł'lery nie mlJ"ce nJe wspólnego 
z: pracą wychowawczo·o'wlatowII 

ZHP, Stosując taryfę ulgową tylko 
1/3 publikowanych tam u~worów 
nadłlJe się do repertuaru m1od1ieiy 
w wieku harcerskim, R6wnież in· 
Ilruktorz.y z:apomnieli, że radiowy 
proiram "Popołudnie 1 młodościlI," 
prze2Jlac~ony jelt dla "młodołcl" 
bardU! azeroko pojętej, racz:ej dla 
nastolatk6w - super st.arszaków, 
wlc:c piosenki trzeba wyselekcjono· 
wać I kandydatom na ucz:estnlków 
festiwa lu poleclt tylko wartościowe, 
dla nich wlaśclwe I godne Jak naj· 
uerllZeJ papulary:t8cji. 

Harrerski Festiwal Piosenki jut 

imprezą uroczą I warto 'o kontynu· 
owat. 1rwa wyslarczaJąco długo, by 
m6c zsumować blędy i cner,icznie 
dążyć do wyeliminowania Ich w na· 
8tępnych świętach piosenki, a w 
przygotowaniu kolejnego , festiwalu 
skoncentrowa': WYSiłek I uwagę na 
konsekwentnej reall.zacjl pożytecz..­
nych l wychowawczych założeń. 
Tu Komcnda Chorągwi ZHP nie 
mo:re jak dotlId działać w osamot· 
nieniu. Pomoc finansowa WK2.Z i 
Wydz:iału Kultury Prez. WRN oru 
instrukta!owa Kuratorium Okręgu 
Sr.kolneiO orar. Polskiego Radia w 

CAF - FOT. Z, WDOWIRSKl 

Z okazji telliwalu kilka sł6w 1'.11· 
Idy lic jeszcze ulpolom lnn~umen­
talno - wokalnym, które pneciei 
powinny r6wnlei &.!użyć .ro~piewa· 
niu mlod7.leży. 

W n&lzym wojew6d1twie z:espoły 
te utkwiły na etapie blg·butu 
sprzed co najmniej pięciu laty, kle. 
dy muzykę: I slowa ustępował chór 
decybeli I uwatają nadll Im Iloi~ 
oiejuy ryk tym ładnieJ. Powiedzia­
łabym raczej ... tym latwiej (I) u.. 
tUItOwlt nledo,tatki wykonawcu 
instrumentalilltó.... I wokalistów. 
Dz.iś bii· beat to jedDłl ~ form. 
prawdziwej mUZl'kl i chętnie lIłu­
cha iiI;: I podr..iwla kulturę mUIYcz· 
ną m . in. krakowsi,kb "Skaldów" 
i idan.kich .,C~el wonych ,(\.aro 
(uctellólnie na płyta.,h). W ich wy­
daniu rytm I mocne uderz.enie to­
warzyl~ tekstowi, mUlyka I słowo 
tworzą harmonijną calos.:, 

Ro:tpoczyna się sezon o~zów wę­
drownych I s~alych, Dobry oat., by 
wsp6lnie przemyilet i przedyakulo· 
wać oru przy,otowae sIC do ViII 
Harcerskiego Festiwalu Piosenki. 
Za. !ltart bow!em do nowej imprezy 
dobrz:e uUlać nledlWDy finał ostat· 
nleio festiwalu. Prosr.ę 5tlrt, uczy· 
namyl 

Skąd czerpał: reper tulr , ,dy wy­
magania or,anlu.torów tak wyso· 
k ier Wystarczy po hliltcersku n .. ta­
wii: uszy i pilnie lłuchać. MlodUe· 
towe piosenki w typie harcerskim 
są I powitają coraz to nowe, wea!. 
niebrzydkie, Trzeba.e tylko chclet 
Ulaleit. Z tymi piosenkami to tale, 
Jak śpiewały w PrZfmy~lu leźajakie 
"Anonimkl" - "Szukajcie n ..... I .. 
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Z TRUOEM REALIZOWANE 
NAZyWA SIEBIE SZPERACZEM. Zr6dlem jelo nłtchnienia IIł in­

formacja od komini.rQ', malany pokojoWYCh i n.ndlany Itarzy­
~~. Marzy o "pn.epuatce" do zbiornic :tIomu. Gromadu wl:t~'ltko 

co ma wartoi~ artyltycmll, naukow~ I hlstorycVlIł . Zdobytych eklpona­
t6w nie Iprud.ja, CO najwy:tej wymienia. Wymiana jest huardem, traci 
lię lub zytkuje. Ozdobny lancet z okrelU kultury luiycklej - drull 
eazemplan many w Polace - poz;rlkal koulem częŚci lwojego zbioru 
monel. Zdobi on dzii jedno t muze6w kr.kowlklch. 

potwlerdUljlł twierdzenie, te ucze­
lólnle nlebezp.ecznym dla 2.drowla 
plychicznaJo dueckll jll5t ro2.kład 
poiycla Clłłłżeń.kieloi jalc.l odaetek 
Wlpomnlanych u5llo""ań .amo­
bbJ.tw jest wlatnie ,powodowallY ~ 
przyczynił! 
.zwrÓĆmy Jednak uwaa. oa inny 

alpek:t Ulladnienia. Anatizujlłc IY­
tuacJ~ rodzInn, dzieci I mlodzlety 
wykolejonej lub na razie tylko 
trudnej podkreil. się, że C2.fi:ltO re­
krutuJe Iii:: ona z rodzin dobrte IY­
tuowanych. Spolln.denie wdne, 
ale co dalej! Przecie;!; zamoinoie 
apoleczern.twll będl.i.e wttt.tać. Co w 
ol61e UI.C2.y "rodzina u.motna"! 80 
proc. kllentbw jec1nej z poradni wy­
cbowaweu>-u,wodowych - to dzieci 
oboj,a rodziców pracuj.cych. Praw­
dopodobnie wille z tych rodzin po.­
siada n~ naja:orue warunki mate· 
rialne, .le Ich dziećmi nie ma al, 
Ir: to zajmowI~. Dla talrJcb rodzin 
nlt!.1:b~dna jest pomoc, lłównle w 
pOltad rOUlerzania funkcji opie­
kuńczej alkoły; potrzebne Jl\ iwiet­
lice, p6llnternaty, przemyłlany pro_ 
gram zajęć tlozlllzkolnych. 

Jest jednak Innll katelori. ro­
dziców. Sly,zlllem kiedy. o .tuden­
cle, który od rodziców otrzymuje 
ml"l~cznJe 2 tYI. zł, bez obowllłzku 
1nIormowanla o spoeobie wyda­
wani. tej k ..... oty. Po skońcun1u .tu_ 
dlów będzie zarabiaJ: 1300--1500 zł 
mlealęc~le ... Jaki z telo Jut Ibl.zo­
...... ne'o ~Iopca wymnie ob)'W1ltel? 
Inny pn,yklad: ucui1 Il.kOły ired­
niej jat tak dobru .ytuowany, te 
• tać 10 było na utllcle winem pół 
lrJ llY._ 
M6w1l1łmy k1edył (t mloddety 

tlotej. teraz ktał nazwal llł ban.no­
w •. Nie o n.zwę chodzi, lecI uó­
dla telo zj.wiaa. Czy winl~ trzeba 
..... yl'cr.nle TOdzlców? Odpowledt n. 
\o tly1anl. nie jeet bynaJmnl.J pro­
lta. Takie zrł!l~ poltawlenle kw .... 
.tU mou prowadzić do taniej de­
tnałOl1l. • prt.eclei chodzi tu o po.. 
... ·amy problem wychow.wczy. W 
moim pnekonanlu n.«orne jest 
chyb. to, ie w wielu Itruach wapo-­
mnlana młodzlet nadilje ton, wyma­
ct.a .posób bycia, lansule wzory iv_ 
'Tlowe. ~a prle;cIW'Cl~l."i,. kopie­
cm]' jest program pracy wycho­
wawcuj, powieclzillłbym pracy ide­
owo·wychowawczej. 

Ten wymó, Jest dOltrzegany 
przez propapndYltów i wychowa­
wców; Uc.a.elólnie po lmaWm 
Pleoum KC ~artU sporo Il~ o rum 
dylkutuje, lecz z trudem rodZ-lł al, 
p l' • k t Y c z n e 'rodki ur.d­
cze, Ikuteczne dla danelO kodo­
wt.l<L 

Wydaje mi Ilę, te jednak ońatnl 
rok był owocoy w róinorodne io1-
ejatywy. Pnecle w"y.\kim za­
pocz,tkowano tworunie oraanlza­
eyjnych r.m dla polączeni. r6ł.no~ 
rodnych poczynań wychowawczych 
w akonaoUdow.oy, lpolecmy tront 
wychowawczy. W poszczel6lnyeh 
rellonacb uczyniono jui wiele w 
zaJtrHle potzertenl. form opieki 
nad dzlKml l mlodd.e~; rzeczni­
kiem Ipraw młodqo pokoleni. 
aaJIł alt: komisje puy komitetach 
Frontu Jednołcl Narodu, które u-
11Iuj, Jednoczyć rozpronone wylll­
ki orlaniuc)1 i inltytucji, a tak­
ie - co jeat bardzo watne­
.t .... rują motllwojd dl. akutec~ej 
dzl.lalnoicl lpolecznej lud:dom 
chc,cym dla dzieci I młodtJety 
pracować. 

MI.ly 1. podjąć szkolne lub 
międZYlzkolne komisje wychowaw­
cze, powolywane u,f'ZĄdzenlem 
Kuratorlu!'!! 011«':11.1 SZkoln"o, (w 
sklad kamil)I, obok dyrektora CJJ 
kierownika ukoly maJIł wchodzl~ 
przed.tawlclele komitetu roduclel­
Iklelo I opiekuńczego, ewentualnie 
ino1 j"ICH ludzie. ktony chCIł dla 
dzJecl .połecznie pncowa~). Ta 
Inlcjat:rwa przyjmuje alt: jednak z 
trudemi zrodzno lifi: wokół nieJ 
.poro w.tpliwoicl I nieporozumien. 
Po co jeucze jeden twór - pyta 
wielu _ Ikoro .zkoly poaladaJą 
rady pedalollcUle odpowiedzialne 
u calokut.l pracy dydaktyczno· 
wychowawczej, w czym powinny 
Im poma,.~ Komitety rodzicielskie 
I opiekuńcze. Obawiano .iI:: takie 
ewentualnej Inaerencjl czynnika 
poUIl.kolneso w we ..... nęt['UIe .pra­
wy ukoly. Zastanawiano lię na­
wet, UJ' ukolne komlaje wycho­
wawcze" lelalne z prawnelo 
punktu wid2.enia; w Ich reIulamI­
nie bowiem mówi Iii:: o rozpatry­
waniu niektórych wykl"QCuń u­
cudów. To widnie rodzi najwlf:ceJ 
w.tpllwoścl. 

Podobna my't zrodzila alę przed 
paru laty w ..... oJ. wroclawlklmi 
Komitet Wojewódzki PZPR wy­
Itlłplł wówcz.. z propozyc)" by 
drobne wykroczenia ucwów prze­
kuywać do rozpatrzenia ukole. 
Zazw)'cuJ talUe sprawy bywaj. 

umarzane z art. 49 kodeklu polt<:­
pawania karnelO. (A.rtykuł ten 
lłoll: "Jeśli nlebezpleczeńltwo 
.poleczne czynu jeat ~Ikom., pro­
kurator umarza łledltwo lub do­
chodzenie; po wnie.ieniu aktu 0-
Ikarunia po.tc::powanie umaru 
aąd''). 

Nlezwykly kolekcjonęr - Jeny Z,palskl - kierownik Szkoly Pod· 
.tawowej w Clen.ncle Malym. NlezwykJa ~ .. t lei jeeo paaja, jaJO u· 
U8ł'ow,"ny 'wiliI. Sama radoi~ dzialllnll. O tej radoicl - te nOI"Ud. 

W o.tatnich pllru latach dolno· 
Uąllde "dy dla nieleinich przeka­
u.ly .zkolom kilkuet takich Iprawi 
obok wielu innych korzy'cl, lwlęk­
.UI to odpowiedzlalno'~ ukoly za 
uchowanie się uc,l.Olów pou uko-
11l, pozw.lll na Ilębue zbadanie o­
koliczności, które .klonlly dzie<:ko 
do wejścia w kolizję ~ prawem . 
Inicjatywę tę w pewnym .. n.te 

le,aUzuje u.tawa z 11 Clerwe. 1l1&li 
roku o rOlPltrywaniu drobnych 
wykroczeń w trybie karoo-adm!nl­
.tracyjym. Art. 1.5 , ~ u.tawy d.­
j. 'IN tym ukresie pewne upraw­
nienia orilanizaejom młod:ddowym 
OrlZ radom pedalolic~ym. Mimo 
braku zarZ4!,dzeń wykonawczych 
Ministerstw. Oświaty I Szkolnictw. 
Wyhu.'iO, w kUku olu~aach ukol­
nych powstaly wspomniane Jui 
Izkolne komisje wychowawcze. 

Nowe uprawnienia .zkoly wzbu­
dzily obawy nlektorych rodzic6w. 
Nie chce z nich tak!e korzyltać 
C:tęU: nauczycleU. Oto charaktery­
ItyClny przykład: dziecko ukradło 
kolorowy długopl.; ł1edztwo pro­
.... dzU wezwany do .l.koly miU­
cjant (l!), ady Iymculem &prawę 
powinna :lbadl~ włalnle .tkolna 
komii). wychowawcl'-l. A moie te­
la rodzaju kradzlei wymalala tyl­
ko lnlarencjl wychowawcy kllso­
welO. Kradzlety dłulopllu, panŁofli 
ClJ,' 'nl.danla kolell nie motna 
traktować na równi z 9.·lamanlem 
do malaz.you luolnelo, lrJolku lub 
mlelZkanla. 

Inicjatywa Kuratorium r:tllIZOw­
Ikltlo okr~au .lkoJnelo nie oJra­
nleu Ilę wyllłcz.n.le do rozpatry­
wania prze%. n.uczyclell I czynnik 
apołeCUly wykrpczafl młodzleiy. To 
tylko Jeden z alpe1ctów uerzej po­
my'I.nego programu. Cłlo/hl mia_ 
nowicie o wszechl'ronn, opiekę n.d 
dll8ĆmI, po~lklwanle i rodk6w 1 Iii 
spoleornych «lem pouertenla fun­
kcji oplekuńuo-wychowawel,.cb nie 
t"lko nad Qcznllml, leCI takie nie 
ue •• alę I niepraeuJl\C1ł mlodlld" 
,.. wieku do Ił roku bela.. Tak po­
jęta dzlllalnoś~ po2.woll rozpazna~ 
aytUlCJC w łrodowlsk:u, przyczyny 
rod~ce trudnoicl wychowawcze. 
T,.lko WÓwcza. moina .kutecmle. 
zapobl"ać rót.norodnym przejawom 
zła, Interweniowl.ć w konkretnych 
wypadkach, ltawia~ dla&noJJ, doty­
c~ce clleao rellonu. 

-lO .. .., 
C 

" E .., 
lU 

• • • 

.. 

... 
II ... 

IZym Tozie ludzie wzroua:H ra­
mlOJUlmi. OzU mogę llczlłt na po-­
blażUwoić. Nu rozumieją, ole 
nit' .trocHi .ITca ... 

Nie rOlumlemy łwter,otu ptaków. 
amutno jednak by nam było, Idyby 
zamllkly. Za.pok'Jal" nane I~Ikno­
ty_ .. 

,,800 złotych - ceM, kkSTą żą­
dal4 .toro poni za .!Itary lamo­
war, pt'zerolła moje .krom"-e 
moiUwoki. Nidotwo jelt rut/g­
nowat. Mt/n o tym cudefLku nie 
opuncZG mnie. W dwa lata pół­
'IlieJ, w pewne południe na jaro-­

.law.kie; uUCu zobaczyłem "mój" 
10moWQ.,.. PY8znH .ię w.łród po­
W014n8g0 żelaziwo M wózku 

hoNllo.rzo zlornu. 
- Sprzed4 pan? 
Jeat ehytrze Z4klopotofty: - To 

drogo rucz! 
ner 

- Pól fe tki! 

T.k berwz.aledn,.. ual routrZYla 
cene rzectY, a prucie! cepa to rzec) 
tylko ludu, 

* 
N. Oaleklm W.chodzie motoa od 

cnau do ezalu JObacz.v~ taJd obra­
lek : 

N. rudlU"..e), pełnej zc!ełku uli­
cy prz.,yltaJe JaJdj człowiek, odwra-

PowrÓĆmy teraz do pr&ykladów z 
plerwluJ c~ęicJ artykuJu; widzimy 
mozaik, 'prllW, których ir6dla mo-­
" budzi~ 'przeCUH! opini •. Ich nIe­
zn'Jomołć Idy u podltaw błędów 
wychowawc:r.ych, popełnianych Ul· 
równo przez roduców, jak I nkolę. 
Wiele Ipraw wyj"nl, dopiero kom- To 1ego dom. .. MaglU""" 1ago JKlljł.-
piekIOwe b.dania blololicmych, 
psychololleznych I lOeJololicznych 
przyczyn klopotów wychowawczych. 
Sil one Ir.onlec:me, lila chodzi taki. 
o poa1ęblon. anaUzc:: lytuacJi w kon 
kre tn) m środowisku, o, t. tak lię 
wyrat.ę, naukow~ ek.perty%( nawct 
Indywidualnych puypadków na u­
tytck nauczycieli, pracowni ków pla­
cówek wychowlwctych czy rodzi­
ców. Brak t.klch opinii powoduje 
często umieranie doratoych inIcja­
tyw. 
Tę luk<: maJ, 'NYpelnl~ poradni. 

"Córka go1'1lCon:o DibutodCln, 
która kocha lo pewneGO chlopco, 
nakrdHla oltrz(m. ci(n ;ego pro­
filu n4 Jcianie. Jej ojciec, wid:z:.qc 
TII6tmek, odkrył ItIlL ornamento­
ct/;n1l WQ% greckich. Miłoie ;e.t 
u początku wllyltkich rzeczy", 
Może być, że to je.t cała la­

jemnica! 

wychowawczo-uwodowe, z któr)'c tl Drola utr.cUa uerokoie! I dJu­
niejedna wykaluj. liC lporym do- 10śt, tylko betonowe alupy .Iecl e­
r obklern. Dotychczal zaJmowaly Ilę lektrycznej złotane ~Iut pny­
one lłównle preorientacj~ zawodo- l iadlych ch.lup &nae", Jej mart_ 
wą, pomaa:ały dzieciom w wyborze wymiary. Kledył mlH~kailcy kilo~ 
z.wodu. Praktyka dowlodl., te ra- faml i lo~taml pr&yblltyli .w~ wiei 
dy p~ych.olo.a, pedalola Ilekaru do łwlata. PÓinlej, na drodu poj.­
oaramczal' do minimum bh::dny wiły .Ię ekipy .amochodÓW panu­
wybór kierunku debuj nauki, co I kiwań lazowych. Ct,tkle wozy 
r:zęlto bylo przyczyn, wielu rolCza- "rozjechaly" drolC I tak narod:r.il liII:; 
rowań; mlodlili .klorowanll do konflikt, który zmobilizował wieś I 
Izkół przei poradnie wychowawczo_ znalaZł Iw6j ap\lol w B.dzle. Wid 
lIwodowe Daląla dobre wyniki w nuywa sl~ Clenancln Maly. W (1:a­
nauce. Ile wiOlennych i jellennych rozto-
Ob~cnje Pl?rldnle Iloj, prud po- p6w jut nledOltępna, tylko w cza­

watme)uyml zadanl.ml; leh pra· sle lata zIemia tu pachnie Jak śwle­
cowniey b<:dą eklpertllml w .pra- io rozparzol1Y bochen chleb •. 
w.ch wychowawclych. Majlł w Izer .. 

ca alc tylem do tłumu, a twarz.., do 
muru I tak poUl.taje przez chwilę, 
Podobno ten moment Ikuplenla 
przywraca zmęczonemu czlowlekowl 
równowalą plychlc1O'. Chw.l. 
mlldrołciom Wachodu. Ale katdy na 
IWÓJ .palÓb Jeat lekarzem. W tych 

Zdjęcia fot. M. KQPEC 

cynowYm łwfecmłku bl~dz, po mo­
Ii,dllch I nikuch. W powlelrw 
nledOllrzelalny mont&t - muzyk • 
pozytywkI. Wibracja dtwlt:::ków 
przenika katdy k~t. 

Gdzie jestem! 
To lelo dom. "Magazyn" jelo pa­

.lL 
• • • 

.,zo.Ullozlem chłopak6w do Mu­
num \D Jarollowiu. Gdy wraca­
liJmt/, pytam o wrażenia.: 

_ Takie IOme klamoty jak l' 
pana kierownika Ul domu - o:f­
powiedzieli. wraco.jąc do dt/sku­
.ji o wy.okoprężnllm silniku", 

• • • 
Abylmy 'Zlł lat kilka nie mUlleU 

lJuka~ ze łwlec. o.tatnlch roman­
tyków dotknlll:;tych Inechem elte­
tyld, A jdU t.k. to c2.ym wytluma­
czye!, ie tYliące synów chIop.kIch 
nturmuje do bram .zk6ł arty.t)'1!z­
nychl 

Nie bÓjmy lit: deficytu eatet.ów. 

Na frontowej icianle domu przy 
wejjclu pan Jerzy zawleaU pudar­
te rdl' helmy wojakowe oraz .t.e­
laUle uchwyty na nOll, którymi 
przykuwano wldniów do iciaoy w 
jaro.law.klm celtapo. Niech budZol\ 
wyobrał.nle l 

Nie Je.tem pozbawiony wyobr&tnl, 
dlaczelo wi<:c wynJoslem z tea:o do­
mu tylko podziw dla czlowlek.? 

Nie w ierzcie, ie hlltori. ludzko­
id to hlltorla wojen, a poK6J to 
tu. między woJnllmU 

uym ukrelie udrlela~ pomocy 
lliole I rodun!e. Wlad-te ołwlatowe 
zalecaJ, także, by w icllłym kon­
takde 1 nimi powItawab nkolne 
komlaJe wychowawcze. co - n.lety 
alę spodziew.ć - nada tycia toJ po­
tytecznej Inicjatywie. 

Jut drual raz wracam z pu.tym 
notesem. W Jarollawiu z "K .. kady" 
dt.wonlmy po muzeach - jutl Pan 
Jer~y Zapalskl przywlt.ł nil z nie­
ukrywanym wynutrm. 

Plomlelli. 'wlec zlltklllętlłCh Ul CIfIIOUlIłTI' 
IIqd..ladl. f Iliklu. 

Do jut olll"gnlfi:tych t'Jekt6w oru 
zamierzeń na przyszlo.ł~ powróc~ w 
odr~bnym artykule, Idy:!: placówki 
te IIł dotychc:r.u r8czej malo UI.ne. 
Wlpomnll:; tylko, ie w RzelzoWlklem 
IltnJeje 10 poradni, a pow.tanie dal­
szych uz.ldnlone Je,t w dułeJ mie­
rze od 10kaU I mieszka" dla lpe· 
cJaliltów. 

ZDZ1SLAW KOZIOł:. 

- Taki lokali Jeltem tu pierw· 
IZY I oltatnl raz. Zaden h.ndlarz 
starzyzn. nie wpadnie tu na jedn.­,,-

Kto' powled:rlll l, 
Ityl. To nIe styl, to 

* 

te trleba 
palj •. 

mle~ 

"Moje %omUotconiB murłołll 
.!I2.okować iTodowi.ko, W najlep-

clętklch chy.<lllch nltzwykly kolek­
doner chwyta :ta dłutka, a na ml('· 
c\~: anej blasze wykwit.), harmonij­
ne wzory wedlul.tltych mistrzów. 

Ludzie wtedy mówią, te w domu 
z clerwonej ceily na wz(órzu -
metal 'plewal 

* 
Stare lellry zawrócII,. biel U.­

lU. Płomienie 'wlec zatkniętych w 

Pó!nym wIeczorem, w Rzenowle, 
.piker telewltYJny z3:,owl.dal pne~ 
rwanie olnla na Bll&kim W.chudzie. 

Wiem, :l:e macie prawo zapyt.~: a 
funkcja .poleczn. tej Pilljl - J.ka 
roi.? 

Zachowyw.nle prs .. 
.zlo'cl dla przYIsloi e 1 
- t o 'e I t roi al 
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OPOVVI""OANII!. 

Ba1. _le. te GIl nle odeJd1.!e, a 
mały uJ~daJ.lI,cy łapczywie imle· 
tankowe lody, :tóIuwaQ' tamtego 
mlłtcr.yz.nę, ktÓry zułanJ ajljc twan 
gl~~ wygllłdał naprawdę Jak uJa­
wiek pochłonięty całkowicie lektu­
rą., ale maly - jej waniem - Jut 
nad wiek rozwinięty J jdll go rot­
p aUla, na pewno zawoła: "patn, 
mamo, tam jen wujek, dlaczego wu­
Jele siedr.i sam, dlaczego do nas nie 
przyjdzie?" Zad dala, bo pneraz.ilo 
ją, te, co sobie w yob razIla, a co 
wcale ąie musiało nastł\plf. "Pne­
dei <lo tego nie dOpUS1C:ę - po­
myłlal. - byłabym glupla. gdy­
bym na to pOt'NOma, zaczclum je­
uc:e chwilę, dop6~J maly nie '"(01'1-
czy tych swoich lod6w I wyJdzie­
myH. Spojrzała na chłopca. Mai,. 
obllzywal pałce. 

- Nie rÓb tak, bo to nlełlldnle -
a:r:eonela. 
Chłopczyk schował wpr.wdzh~ Je­

zyk, 1~C1; nllda! trtymał kolo ust 
palce pomaune lodami. 

- Wytnyj lObie rąctJc:1 w set'Wet~ 
.~ 

- Stkodl'l lod6w - rzeki mały. 
- Wo]~ obllt.ać, 

_ Fe ... 
- Atatut obli tuje! 
- Co ... - zddwił sit: mnCU!.cy 

dotychcu. mętcQ'Ula. Co ty 
m6włn, te , .... - RtucU .nlespo· 
kojnle o'dem na .ąslednl .tollk. 
Tamci się uśmiechin. Musieli ud,.. 
UleĆ - pomył1ał mętcz,z:na, patrząc 
grotn]e na chłopca. 

MaI,., Ctu}ąc niebetpł~ństw(), 
postaTlowlł olr bronit. 

- Tutaj tatuś nie oblhu je - po' 
wledtllł - tylko w domu. ,dy 
ob'Tyu kUI'Cuka. 

Sąsll'dnl Itolik parsknĄł śmie­
chl'm. MęktYUla tIIcląl[tfląl Ilę ner­
WO'I\~ paolero.em I chrUlkną l. Z 
umleOUlnla sk()1"tystala kobieta. 

- Chyba pójddeomy - rzek.la I 
t:wr6clła się do kelnerkI: - Plaet­
my. pro';"I:': pani ... 

Nikt n ie protestował: .-ni maI,. 
~.cbłopc~yk, ani tat m~('znna. Tam' 

t -n tedynk. ten, ~ .ledulIl w naj­
ciernnleJnym rogu kawiarni. Je­
f-tcze bard;rjeJ zasłonił sle gazetą. 
gd,. ldac ku wylśclu mijali stolik. 
):/t"ZJT którym siedzIał. P<ltem wstał 
I po~zedł do dutych. onklon,.ch 
dr~. Patr~c pnet S"tvbę zobaczył. 
j"k mt'tczyula i:egoa się z koble14 I 
d;rj~cklem. 

- .THt nas zo-tllwllt'Oz" - vo:r­
tala kobIeta. - Naprawdę muslu_ 

- Niestety. mam konferenci~. 
Tatllś to) mfl c!8de Jronferenc}e -

wtrącił ~Ię C'hłoplec. - Dlacze«o? 
- Z tnt'l. ooro%mawbm:r ..., domu 

- rlekl metctyzna . 
Mały %.~6w .puścl! "owę 1 chcąc 

odwr6c.!ć uwagę o}ea od kJopotll­
wych dlań temat6w, knylmąl pru­
IrItlJwle lłośno: 

- Zabal Wstrętna ropucha .• 
- Gdzie? - UlnJepoko!ła się ko-

b :etll. - Zost.aw ją! Brzydł,ę si~ 
tab. Nie dotyka j." 

St.arn..a., sIwowłosa pO"n1 w e2.~I. 
pnechod7.<!<:a obok, stanęla J!łk Wl'''' 
ta.. PoprawlaJi\c okulary, spojrula 
na cUlrną IIslaitową judnię. Nie 
dostTtegając łaby. energlcr.nym uo' 
czkiem - dość sz.vbklm jllk na sw61 
wiek - podblegla do małego. Je· 
noe rII-z: nu('Ua okiem na uemlę 
ł upewnlwuy się, te tam nlC7J!IO 
wiece) nie mil opr6cz brudnej ka' 
łuty wody, uderzyla chłopca la­
seczką· 

- WypruUlm sobie or-dynM'ne 
przezwiska - plsnęla hilterycmie. 
- J estem emcrytowllną nauczyciel­
ką, mam za sobą ponad c'Eterd:t.lełd 
lal pracy pedllgogicUieJ 1 nie potWO­
lę .na to, Aby traktowano mnie w PO' 
dobny lpos6b. Jak pani wychowuje 
d:Jed(o ... 

- Ale to nleporol:umlenle! 
- Slyszałam d05konale ... 
_ Prosu: pani, to n!emotU __ 
- Nleeb .Ię -pa.ol prtynajmnlej 

nie wypiera, niech go pa,ol Ikarct. 
bo bandyta z niego wyTOśnie! 

_ MaTluszku - ne'da kobiet.a -
eo ty powl~l.Ialeł. wszak nie obra' 
uld tej paru, powt6r:t._ 

Mały. masując r~kl;. w kt6rą tu· 
l i ła laseczkll siwowłosej pani w 
cl.ernl. !polu"ł na mlltlc~. a potem 
pn;enl6sl wuok na pokreślonIl :zm.ar~ 
Izctka.ml Uli twart ~tarel kobiety. 

_ Baba JS'i;8 - powled:zlal. 
Starą lItn~ło. 
- Och! - wtz"snela. - A nie 

m6wl1am, rro,,!e sl<lam~lilm ... Zaraz: 
:zawolam mll!cJ'Int a. Do d omu po' 
pTllwetel!O k"tę zabrnć Imarkacu, 
jetell rodz.ice nie potrafią go wy­
cheml-. 

_ Chndtmv st~fł! - Mdc%ym~. 
p~lą~,. w ml1 .. unl'l napierosII. do· 
tknął ramienia kobiety. - Prę~zej 

- powtóuJ'ł - bo jui II~ robi :zble ­
_owlsko. Nie będz.lemy .Ię oimle 
nać. 

Z trudem pr:zepchnęll .tę przez 
gl:,ty npaler gapiów olacuJących 
Ich ciasnym kołem. Będąc jut dale· 
ko od telO IJlleJsca, gdzie maly tO­
bac:zył labę. slY5l.eli wciąż Jesz:cze 
wr:z.askllw)' dyn.ka:lclk slwowloSl!l1 
pani w czerni. Coś wolała u nimI. 
ale jej słowa ginęły w zgiełku ulicy. 
MętnYUla przy;pienyl kro!tu. 
- On Ulwne mUli coś pr:zeskro­

bać - powled!.łal. 
- W tym wypadku był niewinny 

- wzrunyła ra.mionaml kobieta. 
- Porounawiamy w domu 

mruknął męiczyma. 

Mai,. szedł cicho; nie wtr"cal lię 
do rozmowy rod!.łc6·p, nie patrzyl 
1m ";1,' oczy ani tei na kolorowe wy· 
stawy, Itt6re UW$7.e puyciąlllll,. leo 
gO wzrok. Kiedy dOHli do przystano 
ku, m~ic%yzna ukradkiem spojrzał 
na ze~arek. 

- Będę musiał wal potelnać -
powiedział. - Pojadę tramwajem, 
gdy t Ina('zeJ nie zdążę. - Pocało­
wał kobietę w rękę. a na chłopca 
llQoJnał mniej grotnie aniteU pned 
ehwn~. 

- T,.lko blHlt grucmy I przesta ń 
psocić, dobrze? 

- Dobrze - zgodlO9 tlę maIl' . 
ChwycU mocno dl06 k()bletYI jali:by 
baj się, te ojciec wdmle go :te so· 
bą albo kate mu \Vfaul! ta karę 
do domu. LeCz. tamten wskakiwaJ 
już do tramwaju. 

Kobieta lłyll.ąc dtwlek odJetdt.a­
Jącego wozu l widząc. Jak tramwaj 
Ulika z.a ro,lem ulicy - odetchnę · 
ła. "Wreszeie poszedł - pomyślała 
_ a byłam pewna, :te on 001 podej­
newa, le domyśla ale: prawdy, pru ' 
clet nigd .. nie proponował Jej spa­
ceru, od kilku lat wychodził uwsu 
um I 00 dr.ień powtarzała sil; k1en ' 
tycUla sytuacja: on wraca :z pracy 
głodny I vnęc~ony, myje r~e. po' 
tem siada pr:zy stole. 00 słychać, py­
ta; nic ciekawego. byl inkuenl z 
elektrowni l rachunek: Jest większy 
nit w "EeS"Elym mle!Jlącu; ach. rnru­
ety. trzeba ~dr.ie trochę os:z.ctędtJIć; 
jut c:zyta gazetę. p6ł.nlej je uchlan­
nie. wypala papiero~ I m6wl, że po 
poludniu ma watnl!. konfe-:-encję: 
tejclowa naneka: umęcz.ą clę Sta­
siu, kiedy t1 odpoc:z:nlest, 1.'1;.1 nie 
moten UW(llnit się od tych IIcU\ych 
oboWlątk6w: niestety. odpowlllda, 
! am chciałbym: kład:zie się na tap· 
cumie I Po C'hwlli słychać jego rów 
ny oddech. wieczorem zaś goli sl~ 
stuannie. ubiera czystą );o.włc:. 
wiąte ulubiony krawat I wychodzi, 
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caJując ją w c;r.olo, wr6cę p6!no, ko· 
chanie, nie czekaj ... 

- Tatuś pouedł na konferencję? 
- Tak. 
- A my. mamu.lu, gd1;le teoru 

p6k1z.!emy? 
- Tam. gdtle zawJ:ze. 
Maly podskakuje t radołcl. 
- Za miasto? 
- Tak. p6jd:zlemy na spacer. 

Kobieta ogląda się niespokojnie, 
lZukaj l!.c w tłumie %nljomeJ twar:zy. 
"Przez. tę glu pll!. hj 'tor!ę 1; tl!. ttar" 
mogliśmy się zgubić, Mote on wcale 
nie wynedl "E kiwlarni, mote został 
tlim ";I,/1ZIlC, ie nie Jutem sama , II 
może pojechal i c:zeka ..... 

Niepok6j udtlela się malemu. 
- Chod!my nyh<'leJ mamusiu, 

Chcę tam jui być. Tam nie ma lu· 
dz.!. Wolę bard:zieJ pola I lilki od 
miasta. Na ulicy tJlwlze sil:: boje. 
ie wpadn~ pod samochód albo ie 
ktoś" mnie tblJe jak ta stara d7..isiaj. 
Patrz. jest nan, tramwajl 

Jadll przl""E cale miasto. Zostawili 
dale ko za sobtj wysokie wieiowce 
potloboe do siebie jlk pudełka :za· 
p.łek. Wydos tali !llę pOUl obręb ha· 
luu I wlecznelo ~~umu . dchnllce«D 
tro('hę jedynie w n«y, ale n l«d } 
nie c!chnl'lcego zupełnie. Sil już da-
111'1<0, tramwaj wlec"Ee się drog". pn .. 
kt6rej od C'E9.'U do Ct"SU wyrlIsta 
mili" domek T. ou6dkiem. Doj e!· 
dia;1 do o-t ... tnlel,O pnystanlc:u. 
Kondukt'!r wvj l'\ł z kieszeni paDle ' 
ro~a I :z.apbuJe coA w swojej kslę· 
d~. 

- Koniec trllsy - m6wl. - W}' , 

sIadamy. - Prtechotlzl na przed'nl 
pomost I n~chvlJl !lit' nad motorni· 
ez.ym. - Dllj no ognia! 

Idą dale1 dro'lI, T. ktÓ"l"eJ mlkn~ł .. 
nyny, alinlAlcy adalt przemlenlJ 
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si'l w wyboisty bruk. JakU w6z 
wrilcaJllcy t miasta podskakuje na 
kocich. lbach, glotno tUfkoczlIC. 

_ Tu Jest dobrze - mówi maly. 
- Nie ma lamochod6w I .Iarych 
bab. Moina pustC~ć latawca I bie 
gał! po trll.wie. Zaden dozorca się 
nie pnyczepl. 

Kobieta nie słucha paplaniny ma 
lego. Rotgląda iii" wok6ł niecierpli­
wie t Jen cora:z bard"EieJ nieJpoltoj 
na, bo nie widzi lego, )c:ogo chc!a­
łlby spotkać. Czyżby n ie przyiechaP 
ZoItił w kawiarnI... Przypomlniiljąc 
sobie k.oblety , kt6re tam siedziały, 
te młode I ladne I8mic;z.k1 obserwu· 
jllce zalotnie spod sztuct.nych rz.ęs 
wchedz.ących mężczyzn - zaCEyna 
się denerwowa/:. WyciągI" z torebki 
lust~ko. Do6t długo przY.llląd8 ~Ię 
s ..... ojej twany. Munę cz~!cle! cho· 
dzlt do kosmetycz'(1 - po't3nawla 
I chow lIJiiI(, z po ..... -rotem luste.rko, 
gn.e':lie w!r6d drobiatg6w. szukając 
papierosa. 

- Proszę ... Zdaje 51~, te man o· 
cHotę :r.spali/:? 
Je(o glos ubr:unial tak nJe,podzie­

wa.nle. że dr:tnęła w pierwszej chwl· 
II, przeratona natarc1YW(I'~lą intru· 
%II. Dopiero wtedy, gdy podnlo!b 
oc:z, pOUla la znaJomłl, twarz. Uele­
uyła. lic;: I nie u'<rywaJąe .~'Cjcj 
TlIdoki. chwyclla go mocno za rę' 
k,. 

- Myśłabm. te nie prz, .. lechaIM. 
te r.o ~ tałeł tam, w tej kawiarni ... 

_ Pnyjec~łt'm. 

- Och, JlIk dobrze! 
- Gdzie mały'? 
- Bawi się, pobiegł.-
- To d06konale - potWiedr.illl 

mężczywa. - Jesteśmy więc umi. 
NachyW &ię nad nla. gdy t byl od 
n iej macwie wyiny I przydłl,lnąl Ją 
do .slebkl. 

- UważaJ - zdążyła poW"\ed'Zieł:, 
ale nic więcej. bo jei<> WIlł"IP - tro­
chę nor.ttkle i pachnl!.ct oetrą woni, 
nikotyny _ do<knęly jej u!lt. Ul~ 
gając Ich :l:łI,danlu. upomnhlła o 
w5Zy~kim; rue zdawała .tObie spra­
wy I lego. gdzie si~ znajduje i co 
robi, zobojęi:liała, nie myśląc o ma­
łym I o tamlym, ktćt,. posr.edl. na 
konferencj ę. 

- Tet'8z zapraiimy - nl"kJ mę:t~ 
ezyma, god,. oderwali się od lIi@ble, 
siadając na pniu %WaIOClł'IO 1:M-tU 
bunę dnewa. - SzukAła' prud­
tem papierosa ... 

- Tak - powied:zia]a. - Z..de~ 
narwowalam siO;, bo myślalam, ie 
nie Przyjed"El~z ... - Zaciągając &lę 
dymem, V%yl uHła IwaC1; do jego 
rąk, a po:em p!,%eJunęła dlonlą po 
jego włosach, Ple5ZCz.ąC je \.ak dłu~ 
10, dopó.k.l męiczYU\1I nic od.sunlll 
tlę od niej m6wiąc. ie tneba tacho­
wać oetrotnołł!, ponl~at mały mo­
ie lada chwila wrócić I ustać Ich w 
takiej Iytuacjl, co byłoby rauej nie­
w,kaz.an e. 

A.le mały nawet nie myślał o tym. 
teby wracać. Stc~Ulw)', lt nikt go 
nie upomina i nlcngo mu nie u­
brania, uchłystywaJ się wolnoścIII, 
robilIc \o wIZY$tko, na co nie po­
twalalo mu c~ujne oko dorosłych. 
Korzystając % okazji, lamal najiwię­
t.lz.e zaJc;ny; brał do rąk ohydne r0-

puchy. ubijał Uuste ,Jal.)'. I'V>'ąc Je 
na drobniutkie kawałec7.ki. właził 
na wysokie d.r:wwa w poa."Euklwanlu 
pt.asich gnia:zd. I dlOt ln\ęt'ZOny, 
choc.' rJany po:-em, nte w\.aoWal w po-­
goni %li przyrodą, k t 6rej nie alajdo­
will w ciasnych murach mi~!a i w 
1\\'Oim d7.i.edn.nym pokoju. Tera"E 7.1' 
nUfl.8ł się odwai-.nIe w zapadający 
wCRsnowiosenny "Emrok, wyobrata~ 
jąc mie, te w!;<lru je pr:z" plW.yni~ 
ayhahcą nań tysiącem niebezpi.e­
oeńsi.w. Wymachując Ulale.z.lonym 
IdJem t nucltC p6łgłosem dla doda­
nia sobie otuchy, u.edl mled-r..ą. 
przednaJlI.clI. pola I ~u barddeJ 
oddalał .s.1ę od drogi I od telłO mle-}s' 

Nr ze (299) 

ca, gd:tle r.ost. ..... n mat.kę. W końcu 
zaszeół lak daleko, te nie dobiegał 
don dtwlęk ...-amwaju. Stanął u.­
koewny p"nujll.cą lu ciszą I nic jut 
nie musiał 500le wyobraiać. Byl na 
prawd7..iw(j pu.styni. M!al \o. tram· 
waj, ma lka - ~os~ały dalsko Ul nim. 
Byl s~m. W ręku m la, kruchy kij. 
P4'zeu'tlł się, ie ma tylko to. Wo­
lalby m lec pbio]et albo n6i jak 
tamci % tlIm6w. Ale m Ial tylko kij. 
SchkaJllc 10 mocno w dłoni. ucr.ął 
nad5luchlwać. Wydawalo mu .Ię, Ż .. 
wiejąCy :z pr.łWel .s.rony wiatr 111e­
sie ze tobą 5Uumlone odglosy wleJ­
kom!e}sk:eio gwaru ... Mus~ wra­
cać. bo mama się prU:5\.UU:Y'·, po­
myśla l i 51ysz:ąc glo.sne bicie swego 
5erca, puści! się J>4:dem w powrot­
ną dro~ę. Teraz :r.apragnlll jak naj· 
stybcleJ walett się kolo nieJ. chciał 
pieuCUl<:y jej rąk i :zapachu zna­
nych mu pi!rtum. S legi agarnlę.,. 
slr(l('hem. k óry pojawił si~ nagle, 
dodaią,c mu sil I 7.mUSzaj"c do jesz:­
cze wlęk,.1;ego wysiłku. Biegi nie 
:zwracajlIc uwagi na pot lejący sJę 
po ('zole I nil ból rozdrapanych do 
krwi kolan. porol.':!ijanych na nie· 
równej ścieżce. l kiedy był Jut blla­
ko. kiedy ujnał mlioc.ące w oddali 
światla, 1i)'ST.ąc jednocu 5nle ~ 
tr~mwaJowych lIyn, wyrlM!lła pned 
nim ta po.tac: wielkI, olbrzymia, 
P:7.Cr&st.ająca go kilkakro:.n!e, w 
Illchmanach, z uer()ko rmlotonymJ 
rękami, wyciągniętymi Po niego. aby 'o tchwy ' .ać. 

Z il.t'l.yCzeĆ I myczał tak dłu~ 
iD, ... _ ..... ii nie zabr!ł.kJo mu sil I d0-
póki nie pr:zybiegla ona. matka t. 
włosami po'..arganyml Jakby prz::!"Z 
wiAtr. woł.ll j ~ca jui l daleka: 

- Nie bój się, nie kr~"E, ld~ po 
eiebll!, 00 "ie: _alo ... 
Otworzył OCty, bo l'.8mkn~ je, te­

by nie wld:zieć lej okropnej ~a~ 
ry. k lOr. '1o.'"SJI:azywal palcem. 

- P alcz., on chciał mnie porwać. 
chciał m nie ubić ... • 
Wybuchnęła głojnym ł.m.iechem. 
- Pn-ecie.t to strach! 
- Co? 
- Zwykły stnch.~ 
- JloId? 
- Na .......rllble. Choć, ?ObaC1: z bJ.is.. 

k •. 
Ol"\YOr'tY'ł jesu:u, lz:er7lej oczy. 

Postać w łachmanach 5k:urczyła się, 
zmalała. Ro.zJoione, wyciągnięte NI­
ce oknały sl( popt'UOJ!\ie prtybJtą 
de6kll, cwnotana nznat.ami upiorna 
glOVola - ńarym p05l. ... ~ym ka­
pclunem. 

ZaW$I)'dzll się. Zacr.ąl trzeć palca· 
mi powieki, aby powlJi.rzymat patok 
le~ cilni\cych lię do OCtU. 

- Dlaczel<> hecz:ysz., CUiO .się ho­,,,' 
Pl.kał ze _tydu, I nie ze aka· 

chu. Tylko ona o tym nie wiedzja~ 
la. My,laJa, te on wciąż: s.lę boi i to 
ją rol.Śmieszylo. bo por6wnala jei(o 
s..rach "Ee swoun. :I: tym wlelkim 
I .rachem. w jakim iyje od lat. Wte­
d~iała ie kledył w pnyszłości OD. 

mote :z.aez:ąć iyć tak .. mo. zupełnie 
t&It 8Imo jak onl: nie uniknie 
kJams~w I ustawl.cmeeo lt:ku. !e 
kłamstwa wyjdą na jaw. Jdąc do 
drugiej kobiety. będzie m6~fij $WO­
jej ion.Ie, te ma pilną kon!a-encJI:. 
I je-go tona, biorąc na apac~ dt.le-c. 
ko. apotyka się być może t Innym. 
W naglym pr"EYpływie wspólc:zu('\a 
przytuliła go do Ilebie serdecUlie I 
mocno. 

- Nie bój sil; t nie pł8e"t; - powie­
dz:illa. _ Wyo.rz:yj chwlec~1I ot"Zka. 
Nie tneba płakać, bo gdyby ketde 
t nu pl.k.ło t byle- Ja.kiego powodu, 
musielibyśmy plfikać wnYKY. 

Mab', pochlipuj~c I pociągając DO­
sem. wytarł posłuamle CtC~. 

- Ja się wcale nie boję - .upną} 
- lecz t,. mi nie wlartySZ. A ja m6-
wię prawd •• jak babcię kocham. 

ADAM JANVSZ BIER 

DYSKUSJE • KORESPONDENCJE • • sprawie baroku 
Cosel" "Hrabiny • 

I 
"" IntonnK11 o re.U.lowanlu .. lań · 

cucktm umku filmu "HubInI COMJ" 
(& dniiII VI br. Pl. "zamek w ł..el\/:u . 
cle .u)'dencj,,! ... 611") et)'llmy: "AkcJ I 
f\lmu 'OEC')'W' .10; w okrule pol.kle.o 
ba.oku. klOt)' Jrotl&1I SI,,! I-' ""P1)'w.· 
mi nIemIeckImI, I ktO •• pnyw~.owa~ 
ty do pol , kI OCtywtjcte T.UIQ ł krO. 
lem. Blrokowe wnclrll k"mn" 'aflcu.,.. 
kICh ' wieinIe dokumenluJ"! te epokc". 

Nlep.awda. Polakl barok nie ulldXU 
się pOd wpły .... mt nJeml.",I<lml. BUOl.< 
,rodłU Ile w 0'011 w zwlll,ku :r. kont.· 
reformacJII I )e,Ullaml. • do Polski 
"ptływcdroWlt.. oo,,,06red,,lo Ul Iwelo 
'rOdI •• tj. Wt""h. PU)'byl ba.d'o we:r.e­
tnie. bo około Ja In po ,wym pow.t.­
nl\l. 

Atchlt.kel pobk!elo buoku •• ptu.· 
wałn\e Wlo.l<leco pochodunla. • tłW. 
lIyl połnocny. o,"utdnleJSI)' w fo.mle 
I monumentaln,.. reprezentuje kUku ar­
ehlte-klow pOChOdzenI. holendeI1lklelO. 
u .ł7l'nym 'l'ylm.,w,m z Glmetem ni 
uele. CleTpl_ 01>1 w,q., lwloskle .. " 
baroku paU,nIAń.kle,n. N'Jph;knlejue 
dUI!ta pobllll!J archltektucy .. lIrlln,"J 
I twlecl","J pnwIIIJ. Jut w wilku 
XVU. Plerwlly poliki .lr.ojcl6ł baTollo-

WJ w NI"wlefu UCltto b\.Il!o .... ~ .. 1* 
toku, tj. "nim WIOli ukońe:l)'1I bUdO­
WC pluwo_oru k"'clolow barOkowych: 
U o""'u w Rzymie (i:IN_). Plerwowlo­
rem dl. Pll.aocOw barnkowych b)'1 Wer~ 
.al I nIe maj. nie ..... pólne!O I dueholm 
nieml.,.,ktm: .. pOl • .lr. t WU'I" _ WU.­
nllw I nai\lduJ"!1Oe 'o ruydencJe mla:~ 
n..,.lr. i •. 

1')01", otrlllnle o I.chltektu ..... na ktO. 
reI tk m.m)' zob.c>;)'~ "ClolD .... ~ P<MItl~ 
tlImu". nlUł.wnej .... Pol..,e plmtęel. 
"roi. Au,u."1 II s ... . 

Co Id cI)'t.m,.!; " ... pOIut AUIf\UII' U 
."ty,er pc.,nle Kbl\.łyt dO dzt.lelue.lo 
.... tdll Jlko czło .... le ... blblllelto. pOk,,, .. · 
n~.o n.ln, !\lemalle 'NJp6ł,,~ .. nel" A 
w ilie n ... ·uue portu! I<rllll. I'" pU.· 
\rwlł dO n.uych ~zu6w". 

Nie u\lIl:.JlI.e d.\eko, .h:,nIJm,. do 
.. M.łeJ &nc)'klopedll Powue<'hno.l" .... yd. 
PWN. po po.tret "rllll l.kl, JII<I I.lIot· 
nI. p.~trwII do nUI)'c;, cus6w. Cr,)" 
limy w En('yklopedJl: "AU"u.' II Fr)'. 
deryk, zw.ny MQCny ... Intete,y P<,IJkl 
podpon.dkow.1 Iw:m cl!lOtn dynuty",.I. 
flym - welun.' knJ w wo'nę pOlno,,· 
nil, pOddlf ... plyw,,", rOly jsklm (SejN 
niemy), d.211 do wl'dl)' .bsolutneJ". 

Od dIW." n. lam.ch "KUltury'"' 
K. T. ToepUt.I pl_ o "nlaOlranJcIOn.eJ 
nleodlX>wled~,aklojcJ" twbrc6w o ... J 
kintmaIO,.lm. Jull ..,yłe l ueytOWIPI 
Info.m"'JI .I .. NowIn" J ... t prawd.l1wI 
- lIl.m! lu jenc ... Jeóen prlylll'd dlll. 
I.n!. fi mowcÓW". moim Idlnlem. nIe­
puemyil.ne,o. Do ,dyby t "Hr.bLnI 
Co ... l" byl. mm..-n typu "PIllUZ 
I "p.dl". "le nlel .. Bedzle to pr6t1. 
ukaunla tunkcJnno ..... nla mech..,1zmu 
wi.dlY" - "tlXl"l .... \ ocIkC" ,Ik o FI' 
rlonl"", 

W "PopioliCh" - .. u Ue powiej"'l Ze­
ro""'kl .. '.... nlemlJll'm uarem uJ)I>m­
nlano o r&ty, kt6.11. Cedro pOIO,U .. 1a 
H'Ufanet, rba)' • .lr.tllra w po .... leKI .. 
I.kl ddwny OJP0I6b u6wnowli)'11 elę­
hr oplau tr., lcanych wilk .... H\npan.ll, 

. ' mote I ni IIln DomingO. R6ty - qm· 
b()tu. W powIdei KtaR" ....... le'o brl. u· 
kle,o I)'mbolu. O c.ym lit: upomni 
puy ekrln\UcJI po .... lml K r ... ~wUI,,· ", Serdeeml" POJd .. wl.m R"d.kcję "No· 
wIn Rles.owsklch" I tYCIe W:ete pOwo· 
dzenla .... Jej I.udn", prac,.. 

B' ·'ba ' ", Lub'WIIIIO_ 
In,t t .. t. .. cbtteJ" 
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Jln Gryglel 

"P O G A N I N" 
na bieszczadzkim szlaku 

W dyskusJI. która sJlfowokował w 
uhiq,lym roku PUttO.I.wlciel n8J­
młoda:eJ cenerlcJi Iltenckle, Adam 
Augu.tyn artykulem .. Obroni Arka­
dyjnyka ( .. 2)'Cie Literackie" nr 7, 
11M!!) padło pod adresem tejb Je­
neracjl spOro watkich tsrzut6w. z.­
nutano kai,tkom n.Jmlodnych 
minim.Hun fIl010lic1I\y I Ideowy, 
Awdone widzenie 'wiata, uprawia­
n ie małl!l{o re_Ibmu prow.d~ce80 
do miłych obłerwacjl "oslącalnych 
w krelu wyciuniętej ręki" I miał­
kich renek ,J !. Zarzucano arkadyj­
,koje!: - uc:!ec'lXe od .kompllkowa­
nych probJemłlw epoki w .lellUlko­
..". kra inę malej .lablJlzacjl lub 
tworzeni. naiwnych uprolJ:czonycb 
mitów. 

Trudno nie r.zyznać lIcJI kryty· 
kom, Idy d,sl " .Ię na e1.anotę ~_ 
.peltt)'w młodej lIteutury po pn.e­
ctytanlu Iul.4tek atakowlnycl! .u~ 
torów. Plue to DO 'wutent.ch z lek­
tury dru,lej z kolei powlełel wspom 
nt.neCo Jut wytej Adama AUi:Uit)'-

Adam. Augv.tVft 

na - młocIef;ro knluJ'Vo,.klego pl,,:ne 
- pL ..Polania". litotnie, maJy to 
r eeli%m I lot nler.b11 wysoki. ~tot­
ole, hor'y&Ont)' rnyjlowl tej powieł­
ci niewIele .. n.erue od u.lęłU 
wm-oku auton. Nar1'ltor powieści 
ł bohater wyJddta :r. duieso 
tnlMta na 10 dni da 'B~y, 
na pn..:fpale B leucudó ..... , aby 
«Jj urobić Jako pomocnik geo­
dety prz,. budowl. dro,L SkrupuI.at­
Dle I nie:r.w"lr:le dTobl.q:DWo notu je 
.woje ~tenl, o m.iutee:zku I 
Jeco ludu,eh oraz równll drobiaz­
gowo relacja."luje łWOJe prZlt,.eI. 
v.-ewn~tnne I nastroje, klwe w Bk­n" pndYWL Z ob&erwacJl itodo-

wiska nie:, poza karykaturalnie mle­
knl<llcon)'m obrazem "zabitej d .. -
kami driury" nie wynika. Narr.tor 
bowiem sPDglllda na Bircze z d,.l­
tanlu młodt.ieńca wyallenowane,o. 
przetartego choro'n41 w ielkomiejl klej 
cywilizacjI. Dlatego n. katdym kro· 
ku dOll!tte!!. barbarzynslwo, prymI­
tywizm I zgrzebne proJtactwo, WIł­
sylluyn, byty milicjant wal~ey 
kiedyś z UPA jest w oczach boh.te­
ta "mal}'lT\ chłopkiem ze $p1'yt.n1l 
lv.-al'Ul", dla klórego chodzenie % 
taśma mierniCA stanowi awanl I 
któr" :r. przyjemnQlicla nosi futeral 
od lornetki. bo jelt linl,cy l ładny • 
KIerownik punktu Ikup\! je st ~ma­
łym chlopkiflm" w dłUllim do kostek 
n.arym płauC'l.U I w olbnymich za­
błoconych butach t cholewami. f()u 
tym jest jestcl4l Add WlIIsowlC:1, by­
l" lUIIuaye:!ei, teraz malarz. któr" w 
b1re:zańsklej kna; pie przepija zmar· 
nowane tyde orat. pnev.'odnlC'll(C1 
I sekretarz Miejskiej Rad", trlktO'Wa 
ni z ironią Jako "dygnitarze", ktbrz1 
oublln:nie eksponują swoje malo!­
...... 0. Dz.iewczyn" sa lam nudne I 
aNple, a w ogóle młodzież z 81roy 
nie wie, co :obIć ze sobł!" "ze swoJ~ 
samotnością. "'-'olnym eusem, u­
patrzeni w "Ioje ni.elek.w. wn~ 
tru, puste nie podsycane niczym z 
otoczenia, te 'wlata, tchnące nud,'·. 

Tak oto powitał pa.n:kwU na wy­
lmaglno ..... anlll, podb!eszezadz.ka Pol­
.kc: C, paszkwil tym dolkliWII" dllll 
m!esr.kaftc6\v BlrC'ty. Ii lIIutor bezll­
t~nie aportretował autent YCUl"cb 
tubylców niemacmle tylko zmianla. 
JIIC nazwJs.ka. Nie OH.cz('dzlł n."'"et 
miejscowej nauczye:lelkl litotnie b­
Jacej l praC'Ujlllcej w Blrczy. Rów­
nlet w,.-kolejon)' nauczyciel W.lo­
wiCI: jen postac.l4 autentyc~. Mot­
o a .sobie wyobratlć jak la kllątka 
skomplikowała iy'cie plerwOWZOl'6'w 
POIlad w leh irodowlaku. 

Okuuje sic bowiem. Ii mltor pn­
cowal przy budowle droci w BircQ' 
I w takt osobliwy sposób odwdtl~ 
czyi siC jej m leszkaócom u rotcln-
""'~ 

Takie olc nie W)'Tl.i.ka t drobllll­
eow~l an.uZJ' ~wy PU'chloneJ 
bohatera. Przybywa on do Bir", 
z osobliwa Idea .. poflństwa" uner­
pnIelą :r. powieki Jacka Londona. 
MIln" mu de wielka przYlOda • .nl 
nlaku" \\'Śród. bezlnt.ere.sownlch a_ 
wanturników, walka I ;fWy(:h:tllnie 
..natury nieuJa.n.mionlj", n lnalet. 
~ od 'wlata neczy. Słowem, u· 
cieczka z krain" alien acji do natu,." 

łJ naszgch przgJaclól 
Wt::GRY nycacb,. eerUnle I Wiedniu, • pOtni.) 

wtopienIe lie w przyrode jako jej 
cz,stka. Jut to jeJtt'ze jedna formu­
ła mitu arkadYJ~kllt ~o, Ile naiwna. 
upros:r.e:zon. I eo lotna, z drugiej 

'l'l:kl _ z c:hlopi~cej lektury londo­
now,kleJ a!:,zotyki. 

Okazuje sil: fednlk, li nlrr.tor ni, 
PO~rall tej Idei zrulizować. Ponosi 
kle~ke, Idył uJwladomlł &obie pa­
pierow04ć ,woje80 pomysłu lwiasną 
nleudolncxl;ć w walce z lurowymi 
w a runkami bh"ucUldzkieęo tycia. 
Okituje III!, lot n.v.-e~ ognbka nie 
potratl rozpalić, Zroloplczony Ipę­
du. wazy.tk le wolne od oracy godzi­
ny w gOlpodzle "t.II lewaJąc robaka" 
I ni samotnych Ipacerach. czu/'e 4Ię 
bankrutem - ta .t.lln,a 'o u.w odła, 
a tadne"o Innego cl lu w tyciu włd­
clwle n ie ma. Wu.y.ttko. co do~d 
prz.et)i bylo puste. nudne I beuen­
IOwne. NarratoT swoja nieskompll­
kowana Idee poc'>ństwa routczepla 
na C'n.'Oro. bez końca analizuje I 
wynajduje rozmaite Jej odÓ'e1lie nu­
d1llc tym do rent,. C'lytelnJka. 

MóClb" to być pamnet na pe­
It'Wę IdeoWI! młodego pokol~la, .d" mowa odczytać w portrec! fO 
poganina ton" dezaprobaty. lekkiej 
ironiJ CI. dystansu. Ale chyba nie 
Jell. AUlustyn powatnie proponuje 
19k1 model ..... o6łcz.esne'o "nonkon­
f ormis ty" I bohatera, I taki I yltem 
1"0 warloki; oltatecznle aprobuje 
konnIkt ze iwlllem IWojej pQ'litBt'1 
powlełrlowej . To pnerlt., gd)'i 
"poganin" reore:.entuJII zadzlwia lll­
CI DUstke Intelektualn, I duchową. 

Trudno Ilę POSadzić z \e1J0 rodZl­
Ju widzenIem iwllta w młode j IIt.­
ralurze. trudno Przyj~ć 1110 rodzaju 
propozycje Jej rozwoju. Tu nie po­
mOJa wuelk le u~w1eodllwlenla 
mklcl)'eh tm~C'lenlem. trudn" I skom­
pllkowa.ną e pok,. komn'l'orrlta l'ią 
wlelkJeh h.trl I Ideolorll czy postu.­
latu chodzenia po ziemi, m iast roz­
... 'Ij.nla skTt.ydel I pobtku t .. upra­
wianIa włunrl"O oJ'l'Ódka", T('''o TO­
dMju maly N~lItm 1"I'000.dzl do pł~­
skleco, W)'{'lnkowqo. a wlt"e sbł· 
nowtl.nellO obrat\l neczywl.stołcl : 
cio u cieczki w SZM:"tIllwą kra:!Ję 
bearuchu tnłelektu/llne"o 1!nTI~ 
u_kol,,"l . od t'enłra1nych konfltk· 
łÓW epokI. 

Autor wulenkl Coy. l. I1J.,. n.pllLl zooac::r.a ła ml"tkair.e)' Prac!. LaD ln_ 
oratorhun ,,\.Itrata r.Ju". Ulwor teo ,udu I 'luluz)'. J~.t to naJ:r.nllotomJtau IJotw.,ya. S ...... II~W'lIk. : KRZYk WlA .• 
J.ł;w i.ra .nilwoJ~nn_ wymOWa I zo- opera .. ęłlen;ka ... el"u ollatn!eło TRU. PIW, .. Id ..... n. 10 Zol. 
'tał uapllany dla amat.o"kieJ ,rup, dzlulęciolecla. W ~al.n1m tzull Dpa- Oru",~ wyd,nle powIMeI .UIOt'Id .. Oy­
t •• trw.J uadduuaJakleJ wal Somodi- r_ ~ :r.alnt<!relQwlly Ilę lealr)' opera- mtlw ud IIlrk ..... u ... Otn6wlooa w o,eJ 
jad, we w BorcIeau., l.o. Anc<!lc. I Lon- lam. tyk. D~ • . Autork. \lk. ul. jIc-

Gyala. DJ_ jNl 10. n)'711 poet_, pl- dYlI.le. dW\ a tyll..-y cMo..,llt'!lmPloh dni . .Jakta 
.. n .. m. 4rarn.lurpem I wrbltn)'11l J'll'G08r..AWIA WlltllY I I/tawdr.!wy. """rI4I&J,e)' dOku 
pnecs.tawlele\oln WlpOtczune IItera_ W ZSRR pneł!:rw. la aa ao6elllll7t'h 111,,"1 apoII i. Dla lIar.)'~h pl'lI)'poml .. a-
tlłT" węllarlkleJ. Pwa ra .. y łOIt.ła mu występaeb Ul.na plo"'Dk.rk. Juzoało- J,e" okr_ okuple.Ji, dla mJod)'eh - \.O 
PU)'Z.D._ llI, roda Im, LaJ.oM Ka.u_ wiali.&lr.. 'l'ere:r.a KeaoviJ. I kw.rWt "m)'k wLllru". 
Ul., a przed rokłem oI.U)"1lIaI w)'W9k l. ,,'lM", Pr ... rad.zlec:ka duio uw.et IIlry.t,. ..... J,kD •• ; OCII:CZKA 00 
mlędz"narodowe _ )"r6inlenle _ pierw poh .. l ęcila. w)'stępom art,.ath I Ju- ZAPACHU SWlltC, U:Iu)' • .. &lI1. _I ,. 
"" lIazrodę III P1~ym rc;wla'Wi1. "sowitotakaj. K ultur." pl ... _ .1. W,d. II . 
blelUl&la poezJI. J& Dl. I.a .. z. je:al to doatade _yd.nr A"t.obkolJ'ln .. lub m.oM ~, ł:t6-

• •• II.'" _ .i.)"Oiu In.J lturalDyrn M~k_y r. wy-.te .pod połora II.QbMI,. , 11:16<. w l._ 
Opar. -trl~leł(o kompOzytora I ocanla Ter«ę K~l'IJ t j.ko wyblt. _~ pUC,," ... v\ldn7oh •• runlt..,h &do­

Sandora 8o«01.j. ,.Krw._e __ Ii" "' Interpretatol'kt melodII rozrywko- ""II ....,.IOII ~ pOKyoJ~ ... u!.toiaJ-y", 
cieuy tle dutym pOwodHnlem 11.& _:reh, ktć,.., eec:buJ.: J)I'<WI.ota lI.alu- N'leclo: . 1łW!:0I'11 Clr.łewe.,.n7, klo"'J w._ 
teea.eb kilku krajÓw .uropejJkleb.. ralno6C: I azc:a.eroU:. • fl4l\kl PoIald I,.UdDW" 11.11 po llZysll:alllu 
ZOIItała. W)IIot •• loDa _ Zlznehlu, Ko- Op, ... 011;1...,.11. ao.. Dta-pod)e,~ Itw.n.a". ~ n. zda-. ____ ..... ____ ,;,. ____________ =:::...::::::..:.::::...1 ""da .,.k-.U&.Ioe"' •. I .. osę lę .,.ko-

_t n"lIul" Pn'ch.oI.octcao. l ob)'<xaJ""''' 

POLEMIKI • DYSKUSJE • 

Plastyka ludowa 
czy folklor? 

kr,..-tyn. Swlwu_ak. W' artyll;ull 
"Góral. IrrlYWY/;II lloa...,. euoll ILn~C)' 
folklor" (WIClnOkr"," nr ."1, .. ł) U_ 
lęll Ile rban)'ml .~pokt.ml kWlury 111_ 
""waJ. Chyb. buclao dobu., Pr«ecl. 
ta .pr ..... uP, ... t . WI~. IIm~tIw. tron_ 
o:zy &1e 1\1, wtu. Lnll,. IueJl. PI,u lad, 
o OkrDplI)'cb p.ml~lk.eh, 1lCU',Oll\la Dl. 
bYWln,.ch w ml'JIł<:.~h lurY,I)'canych I 
.-'mI .. a ll.lu nimi 1II1 ... kll\ (bardzo 
, .u""I.!I' ,<Ibl •• nul,. ~CeP411l1" _ .. Ir 
Il.jtr.'n ej _ II .p'''''d.j. w)'roby "u. 
.. *on • .tle pojęI" nowOCIIIIDDkI4", t. 
.. /"'1(11 .ultntyeml t...o,c)' ..... 1'11.' 
d •• u AnI.lI OrID ..... klaj CI)' 1'r.l\c\nk. 
Kruly, i ..... 0)'1\0 .... 1. I\led ...... o pok._ 
u.no .. pitn. kDronkaraL_ I Dkollc 
&lecu. h.'I,., łZlukę ludow, l ..... Ied­
niell _LaI6w, rl.be dr.wnI'I\" z.tn-
Clrlt ... O_, Itd". PocIptAlJ •• 1, pod tym l 
praw .... I I .... " r.k-' WNlzcl. kouklUdU_ 
Je. ~ ... prop.lnllJe pnIJ,t ",,,,, kontro-
le n.d l.k.l~ .pneCI.n"el\ .... k P 0-
li e I w (podkr"lenl .. !liliJ.), 

WP7$tllo 10 b.td.o, lO.rdao .tu_c. 
. 1 ....... Idllle I<) " I I .". :I!.cb_1I l u 
l)'powJ' pnykl.d na powl.d_lto ... _ 
bae. l)'tuL Z 1011.1.1 prł)'I""~O: lo.l.Ilo.. o.r­
d.D . \lIDrylll,.wnych w,.powledl.! (.b,. 
mnl .. 0.1' poIo\dllOo.D ., lIol1lwou,j, Ottll: 

".kaym GorkIJ 0..511--.1 _~ p • • wdz!­
.... IJ bUlOl'U pr.cUJ~CI&O lUdU ",". moa-
0.. poan.~ ni' &n.J .. e .... tn.J IWOtCllokl 
ludo_J, (.~, Od ZI,ooJd'J .1. roaY.lllok1 
I D I klD r (pvdllt.lienle mDJ" nla­
QCI,canl' I . wolecll! low.ra)'P)' h".ofj~~ 
~:L" atat.n Cu.nowskl. W)'b.tny IIOCJO' 
tOI po1slrJ pllll! ; ,,"oIklor PO .. lu _ ,Ut 
IWDrom hlalor)'CUlytl\. ,dl1' al .. m.ntr 
poehOd.enl. Dt>c: .. ,O mi.,..", ,le •• \1_ 
'."I)'e,,)'rnl ( ... J l_t I .... or •• t,. .... »m. zjo­
'OD)'m I tor"", .ymI)OIO ..... ł dll.I ... 11 l 
ohyetaJ6.... (,..j ,. lOlklore". IIr )'1_ .lę 
po,,~, ...,.o tr.lkn!.a, 11.10)'0"" I tot'm)' 
tye .. !OPOI.emI,o". I .... [ .. ad. : J\I1lu 
Ku)'unOW1lIrJ .... Slo ...... UJ,u tOlllJOC'u pol-
alll~.o, WII!QU PD ....... ehn •• IłU pod ha. 
al.m .. folklor " piaI .. - "powol\lJ_c .IC n. 
A. W.t_anl - ,,1'0111101' 1_ lo J)OII.t 
u \1tl<1 Ohljto\lJ,t. róana rOd~.J' Dpo­
.... I.d.ń. p"",..ltlw, PDWltd.leń. uklet, 
511""1, łormulek eu.tnolu.lęsldtrl ... " . T.k 
.... 1(0 ". l a" o .... e •• , II! K, S .... I.t_ 
elewllll, ptu.l!e o pl .. lyce IUdo ..... J, blad. 
ni. nU"....1 " 1011l10l1!1II. Porolu",nle 
IIOJct. zrun .. rDbl 10 nit trlkD Dn., 1111 
b'~ IpOlyll: . .... bltdao ~ID, Jnlell!, 
pl •• yll. ludOWI, lIull\l'. m.l . rll.1n. 0_ 
r .. rolklor _ 10 ftltne dl l. ')' kulIu.,. 1\1_ 
dOW.j I mluut Ich ale ...... Ino, 

r. KOTULA. 

Cieli ....... 
".ft't nrOC:lI.h aANK.mT, 1*r7. ~ 

w.t. ___ • U. 

"Mam u .o~ ... UO w\.K6w l'6tnelo 
ulIbru, IM DkolltllnoklOW70h IIr.demil 
I 1_ r6tn,. .. h 1I&r1lCl I lu .... ,fl' .... e" ... 
P~7 I")'kuł n.p1 .. I<I./;II ... I .... rollu. 
~~ wl'd,. II& j."locI.)'m prr.ewodnl-
Dl.&e,.aI Z.n~du P(JWł ......... ,o ZWM w 
kll"', Donelem ... ..... Ulw6r na.~ 
I JICI Zol na .lare plaM,d .... w ten ~ 
~b ~aNm daJ<l.nl\ill:.rwm otn:)'rnu)". 
.,-m '''''''''''''\YCS'l1a nl,an" I IO(>ru wy t_ 
.. horIorlria" p\.I. eu\.Olr o IOb~. SJ.c,­
d.mnałete \lIWOfGw (w.pomnl.M) pony _ 
pomlrl. pI__ ),ola ... :l.Icm J.~ za· 
chtxInleto, Dobr •• 

An... .. . .. 1.6łk. : JZD'Erf t GRZE_ 
CHOW .a;KNYCH. W,.d. Lubel_le, ~ n., eona. al. 

AUlOrk. ~ poetki, kr)'lJ'k 1 wieloletni 
redeklot rocm ..... I. :re .... pół"".,,)'m es,._ 
~lIIlłdltn I , lueh'C'lIIrn pocIJI. r:i. J­
lo jtodft&lo _ I podre""""lJ<, &1\1 lrakl.1 o 
_JL 

Ty_Ctll," lI.rpowlu; KIEDY kT06 
ZAPUKA, W,d. po&llIńU1 •. ,.. ano cena 
••• lOI"tk. u_jera pi~ ulwtlrOw drenu_ 
lyc"")'Ch Ullne'D plnna. (Klad,. 11:1011 
.,puila, CJ'-rech nocn)'eh Ilrtlaow. c.lo­
wll!k " .bIoIll tnym "'ęe)I.m, J.zo .... Ia 
dli .... etYok .. prwrw. w POdrOty). 

" ... Krutl;kDwaklr PIUW8ZY bZJE~ 
WOl.N();łCI. PIW, ,.. UO, Oenl S U. W)'d. 
U. Blbllot.lr • .5.łkoLnl . 

Pncdmnw, dD C'J III/mow.nej .. luki 
tIIlr.la~ II.&.I:ll&al Zbt..ll l.w :t.b1elll. 

Str. S 

TELEWIZYJNE 

10 



.S~~~'~~C-________________________________________________________ ~W~I~D~N~O~KR~Ą~G2-___________________________________________________ N~r2e (~) 

Na naszym ekranie 

Jean Marais 
W Po!..Jce zotxlC:.tlIIiJm" go po roz 

plerW8zll ponad d.zielięc hit temu ID 
ckliwI/m melodt<lmacie "Cud ZdllTZO "u: Tar'. Z miejsca zawojował 
Bobie SlImpatl.ę ww.;;:ów fucuuÓil1.le 
pan) 'woje; urodą, wdzlfldem l 
wkr6tce wraz z Geraraem P/iWpem 
dzielil glótDne mlej:rca ID !ilmoWl/Ch. 
albumach fIallolalków. Po "Cudzie" 
bowiem prZlIBzta "Julietta", "Hete1ta 
i męiczllfni", a przede wIZ1/8tkim 
"Hrabia Monte Ch.rbto" l nrio fłl· 
mów "pwuczo 'łzpadtl": "GarbI"' '', 
..Kapitan Fraccu8e", .,Sltf'ce I upa­
da", "KotD(ller króla jegomoJci", Po­
pu/arlWU Jeoll4 Marnb ltle maleje, 
bo tet aktor jaWi ,ił nam na ekl'il­
nie czę.to 1 W CMIU to tnn.lIch TO' 
kleh.; o8tahlio w Jitma.ch kr llffllMI­
fllIch. ,.Fantomo..r" t "Gentleman z 
CocodV', 

Ur~il rię to roku 1913. Od UJC 
ł"zkotnllCh inte1"!!"")e nę JpOTum'i .. 
zaczvna od noszenia ki,ow golfa-­
wucn, bil wkrótce PT:ej~c do innucn 
dU.t<:lIplin, jut jnko ~wodnik, Osią· 
ga dobre wvnU" w g imna.nuce, .zer· 
mirTce. J)ll/Wanlu.. KorieTę zawodo­
wą zaczvna jako retu.uer w .zajdo· 

d.tie jtXogTo/icómJlm. potem p1'óbuje 
malar~twa, gra nawet JakąA Tołę w 
filmie .,L'Ł'prlruieT" M. Herbul:To 
(1933 rok), W J937 T, rozpocżlma wu· 
.! Iepu acenlcZfte dzięki .jeanowi Coc· 
taeu, /(IOTI/ ob,ad.l:a gO w l'Woich 
,zt ukoch, "KawalerOWIe okrąglego 
'lału", "S tra~zni rodzice", "MaSZlInO 
plckie;no", "Renaud i Armida", 
.. DwupiOWV or.l:el" - oto in.ceniza· 
c;e Cocteau, któTe zlIłkalll poczqtku· 
jqcemu aktorowi znoc.mą popu!.ar· 
noU we FT(lncji. Te(ltralnq I lilmo­
Wq karierę MOTail dwukrotnie pne· 
r l/WG wojna, Idzie do wojlko, uue· 
.tnil:zlI w kompanii 1940 Toku. o 
w 1944 jen ochotnikiem w dvnne; 
d1(Wizjl pen. Leclerco, toGIUlI pod 
SIrOlburgiem, gdzie zQftaje odzno­
CZ01lli .,CroU: dl! Guerr e". 

Po pTZ'l/ illidrle do PaTUżo wroco 
,,"o ekran lIcenIl'. WII.!/ępu;e w wie' 
lu /ilm.arh. z ktorllCh zwłruzcl"o 
..Pi.ękno i butw" orll-Z .. Or feusz" 
l"dobllwają mu .!!.awę W1łkracl"a,qcą 
pozo gronice FrancjI. Sla wę tę u· 
gruntowują na.!lępne oOra.l:lI, z któ­
rllCh wiele dotarto takie do nlUzepa I 
krllju.. 

Pi$ząctl te ,lewa nie je,' m(lo6ni­
klem aktor.twa Marau, ale ma wie· 
le pod,tiwu dlG ,epo illtootnokł, wer­
tD1I i pewnej pTl"emI1a jqce; już n4 e­
kranie ele,,"ncji nieco liaroAwiec­
kieJ, ale pTzeciei n ie potbatoioneJ 
wdzięku. No i t(l oarom.na 'kala h­
ciowJI<"h Z(linte-re'otoof!. aktora! Jen 
UJ niej m,iej,ce nie tlllko na .tpOrt 
(zobac.l:cie, Jakq w.ponlolq kon,dł/Cię 
jizucznq ma ten 54-letni pan. nfe 
J'OzwolajqcJl 8ię dublować UJ no;­
trudnlejllJlch .cenach: m.oże rię z 
nim równoć w tej litied.rinie chy­
bn jedlinie John W"une) nie: tl/lko 
nn IClffię t ekran, ale t no. uprawio­
ne z zamUowoniem rnatontwo, k~ 
lekc;oru-rrtwo d.zle'l .!ztuki, iI/we: zo­
interuowo.nie literaturq, plęknllmi 
km\mi t-. PIOm,i. K IMli c-zvta ftę UJ 
pra.ie za"ran!c~ej, te Maroil to to 
dodatku wielbiciel Inm otnolci, tD!ł!" 
Ie: cza~u .pędzojqclo' Ul 1W01m, domku 
pod Pa rytem, moina zaczqć kło~t 
to na korb umfe;ęmei reklam.li. tak 
wiele tJlch. rńtnOl'oonl/Ch. cerh prl"ll' 
ptlUje rię temu ł".rlowiekowi. 

A jf:'dnak jen to niewątpliwic in­
dJlwidua !no~t. j tu iuteim,1I zli'Qdni z 
na.nlfTJli C.I:)(feiniczkami. które tlIle:· 
krOI! :t :wpo!1ml i OIttO TeogowaIII na 
krlltllC.l:ne: slowa o pewnllch filmach, 
to któr l/cn Wli.ftęp01DOł Je:an Marail 
I: OWJIm Ita re1\kim .. Cud zdarza lię 
raz" M czele. 

In) 

• Sejmik działaczy, 
amatorskiego ruchu 
teatralnego 

W ubIegł. rl le4del( ob •• dol:",ł '" m.­
RoWie IV WOJeWÓdEIr.J ZJezd z w l.zkU 
T .'lróW Amlloukleh. Op,óel ~1 del.­
"lÓW wybr.nyeh p'zel .... pol)' OTez n' 
'l.~eh powtllowyeh ueu.lnlclYU ... 
n m pnecUU,w.!clele Wydllalu PTOpl... 
•• ndy KW P'.lPR. Wydztełu c»wluy I 
"uHury WK ZSL, ZW ZMW, Wydzlllu 
Kul~I.lrY PTU. WRN 1 EIPro ... enl ."'de. 

N. w.sl~ple WlTto wallO)tnn,,"~ o miłym 
momencie, }.klm Oylo W1"o::cun\e pr~td· 
U.wl"ltlom InU)! lueJI wapółp.lCu}.cych 
Ue zwląz.klem j )7 ddalaclom .m.lor· 
.. kiego ruchu le.IT.lnego pa.rnl.tkowych 
dYpłomów uEn~n'a, IIrzyl ~.nych pr,,",, 
ZarzĄd Główny U oll.rn~ ..... uJl'OWueeh. 
n.lanlu kultury lea~ułnej ....... ód m'e~fI 
c:ów miast I w.!. WypAd. rÓW1"llet od 
rAZu u,,"acz)'t, ze amDlo •• k j ruch lea­
lulnJ' na aleuowuez,rtnle m. D-Opl. 
judyCIe I n iemale .. I.~nl~ela. ZobrAZo, 
wał J. W re!"uete J:p .. wot:d.woo-pro­
gr.mowym wl~r.T O!'<'!ł Zaulldu Odd:r.la· 
lu ZTA mgr zo.,nlew Uml",.k!. w n" 
nym w OJewbdztwle duala bUlIko 100 
rbtne.o fodU}U ,espolów .mllo .... kl"h, 

Obok uspol/iw re.lon.lnych I U.dy· 
eyJne.o tellru dr.II' .'y<,u,,! ,O pOJ.w,ly 
• ! ~ nOWO! tonn)': t .. u, estradOwy, małe 
' ormy II!:Hr"'lne , w okll". I mu~yczne. 
p omoc or.ant""JI r.oUlYClnyeh, ,e!Mlrtu 
kUllury, .."pllldzl", anie z. Iwl.zk.ml 
lIwO<loW)'ml. o.&lIn,ueJaml mlO<lzlUO­
w)·m. po~wo!lln .zwl'lzkQwl Telt'ow A· 
mIlotuleh ,nt.w ' n,\ć uen~ dtllllinOllć 
nli 10 mIL mJaJac. w in n)'ch rejonICh 
IH.JU. ZTA Bpnwule r>ezpołreOnl P" 
tron.1 nad n ze.~polaml. Ol)j~to oplek. 
tal<te U kola m.lc4nlkOw tell Tu. 

P3dlo rbwnld klik. krytyemych 
uw... . WymIenimy ehocldOy niewyllo­
ul·lIun le w pelnl motllwoie. apol.<:%I>'" 
X'> oaazlalyw:lol. nA nleklór. "odowl_ 
~ka . ztly: nikli Jelll rownlu liczbA M· 
f!t;aIOw powia towych ZWI.Eku. olw.r_ 
;.~m p,oblemem nO~o.IIJe ró .... n!el ,""r .. • 
..... a koordyn,cJ! r.onyn.ń oT,anlucJI 

;nlltyl.ucJI. UlJmu .cych slo: upow ..... "'h. 
n ~nlem kullll.y. 
~ednym z pOdst.wowych nd.ń Zwili' 

zku Jen ,0lw!J.nle kUltUry tywello ,ło­
w., budzenie umllow.nla do Hle.alU· 
T)/ fOllIl,nel I 'o:tyk. oj"'Y'le,o. W tym 
,e:u .ozw J' s!ę n •• zerok. sk.lę .kcJe 
pnpullryzuj"... konku"y recyl'lorakle 
I zespolo",. recylacJe. Teatry pneEl1 I 
eslrady pOOlyckle o"."J. eoru wy t­
.uy poziom I łl.,z. 511\[ w Ikll\ orólno· 
polskieJ. Powaln" Impre"ll z udzl.le", 
teatraw pOezJI był zor •• nu.owAny pael 

ZO ZTA I WOK w ojew6d_lrl Prz •• ~d 
Of;6lo~olaltl.&o " .. Ilw.lu dl. IICZ(I.­
nlA :10 .00000ey WI.lkleJ &ocJ.llo!tyCZZleJ 
Rewolucji patdllernlko_J, .... kl6rym 
uczutnł.cz,lo II "",oIów te,.. typu. 
Uezestnlc z.ąc ...... "sUwl.! .. Kullur.lJly m 
Zwl.lków Zawodow ych .... poly IIUildo­
... preu.n tow.l)' prOlr.my opAr~1 ., 
",l ękRokl n' ""klotaCh wl"lIycll, d oly­
ez.cych "'ta .... irodo .... lsk.. O<i;blck. 

SIL"", IIrnob,zeskl "K.kluslk", fU­
uowak. "M.,lutyn." I ealTld. Jul,J­
IIkh!-łlo PZGS-u .... yk .... ly dULIj dOJr~' 
1 n6ć. ... tystyczn.. HM.hayna" za pre>­
.rant .. Rzeczo_k' uopka UH" wedlW! 
lekstów Wlad) .. I . .... . !nwal uzyskala .... 
Ikaoll krajowej I mIeJIIC •• 
N.Jwlękn-e J.dnlk et.kty W)'chow . .... • 

eZIe L Irtyllyczn ... ,y.kuJ. !,C.U)' dra­
m.atYCZl1e. WieI., I n ich PTacUja n l.prE .. 
rwani. ad kIlkIInastu 1.1. Dl' nie tyl· 
ko amal ..... kle tellry 'TOdow l,k m l,,} _ 
.kteh, ale rb ....... et dtle.l~tkl zespolów 
wle .aklch 5I('IJ. pO UIIUCuj.ey na u­
WAgę r.pertuar. 

W llllalnlm okruk Z.,~ WoJew6dP.­
ki ZTA ,"wrócił I1.cugólnll UW'.c n. 
kruwienl. I upowateennlanle kultu.y 
teatralnej. TAk np. J III. lemu w'pól • 
nte I WKZZ, ZW ZMW I MIedzylIkol . 
nym OWadkIem PTlC POlAlekcyjnych 
pOdlc:to a!~ obowl.zku Ip,awowanl. o -

f lekI lUd r\.ll.'hem ml1".olelwa leuru 
udll.!.n\a mu po;omocy. 
Bardto poZytywn •• ole • .Ibllten lu 

'rodowlsk wl~Jak lch do leatru apelni. 
k""\o,;u ••• , Wld bil!., l.a"II". I lU ... 
11."nl(IO b.rd~o d..,bre .... ynlkl. WOle_ 
wód.IWO ruszowaki. w II etapie tej 
ogO'lnOl)olakleJ .keJ\ Ujęło clOlow. 
mlejle •. 

Od IMIl r oku dzlal. WOl"wódlk. 5.,.,· 
na Amalonk., klOT. pr~eml.now.no 
na Wojewódzk~ Sceno: AJnltonkleJ 
Twóruołcl Ar;yłtyelneJ. Od ł III (Id. 
byw.JI! al. l&kte z In !eJllywy WkZZ 
spotk.n" czolowych zwl.zkoW)'ch I •• • 
1r00w dram.t"e1:nych _ Impr ... nOllZI\_ 
e. tylUl "Tutry Robolnicw. ludzIom 
pracy", t>o:d'lC. okUJ. do kon l ront'cJI 
OlIlunl~ć.. 

Uc.ellnley ZJ.zdU "'ytl,,!! Z.n.d Od. 
dEI.łu 0"& delflUów n. _Jnd kraJo­
wy. Z a·osobowelo .kł.du Z.rz.du 
wyłonIono pr •• yaiUm. Pru.llm pono wo 
nie zcat.1 wybran)' ""neluek Rupie· 
I., w iceprezesami mIr Zblgn!ew Um ń· 
Ikl I SI_ni~l~w GlIw"', !lekret .. nm a ._. 
.. tem urto:duląeym członkiem pre"y· 
dium Wik tor Nowicki. 

MleeztlłłalD STASZEWSKI. 
ZDK .. Gór.tk" 'ID GlirUku. 

Hill. J . SIENKIEWICZ 

'KBJmBn SegaJ 

Dąb 
Za oknlml domku T 6.!ł 1ta,1"1I fi4b. ULlmiącl/ ki.fdarn.( lUet roztotvńl/ 

ł podziw budzqcl/ l'Wo;q "rodą. • 
W eteniu debu ,i4dI/W4l j~o PT"l"lIJactel. ,o.motnll 1tO.1.uc, ocz.kująCII 

hni.ercl. I 
Staremu czło1DiekolDł blll.o lf1l1Un.o. 
- Od cldecbiltwlI żllłem w ci_lU tego drzhDC - .nptaL - CięźJco 

mi będzie z n im łił rOZltoć_ 
ZfI4jom.a pocle.l'zaU DO. 
- Kiedll umrzl!lt, zrobiml/ et .z t~o dn-etOa trumnę. POl"OS(onusz z 

IlDOim przu;acielem 'III wieki-. 
StaTlI c.l:lowiek um/echnCil .ic, na cn~lł poWe,el4l, UCZ potem. wpadl 

Ul rozterkę i zapŁakał. 

- Czvm chcecie mnie poc!euyi!? Smierciq moj.DO przuJacłetol Ach., 
nie. cieniem. i pfęknołciq 10 dT.l:ewo mo ,iu.i:l/ć Żl/Wllffl. a nie umarłllm ... 

Potlml Itaruc lu ... arl, a. dqb klęli lud.l:ie. Zrobili l" II leDO .uublnicę. 
Dto ludzi. 

Spacery 
Te "lDłJ)óhae JpOcerl/ bllłl/ praWi' ;MlI1Ivrn. uro:zma.ice1liem ich be:z­

barWl"llich. dni powuednlcn., 
On. wupr.l:ed..l:ał Jq .I:Q.l.w!łczaj o dwa, Ir.rv kroki. MOQlo rię tDVddwo~. 

ie jUt pODrq.l:onll Ul "Lębokic::n rOm1.Io'Jla1tWc h. Głowe mili! ponuro .nule­
uonq i 1Ia pozór nie: zwraca! na n iJcooo uUl(l.gi. Potr.l:qc na nll!oa prze­
chodnie: W.I:(lTlIuah "e. Bili 10 brzlldki !/ukiocll o z!lIch oc.z.ach l n lepTl"II' 
Jen1./lIe wu.ta,qcvm u.zę(.IIeni u, 

Kobieta idqca za nim nie aoltrzepała to nim. brzl/dotll. Je"o tU'.l:a 
,pra.wllllo jeJ przlljemność, o w jego oczach czlltalo I ntellgenc)ę i przlo" 
wlqzanie, 

MIIAlGło: 
- Niko"o nie mam na ,twiecie. W'l"lI!c lo' o mnie zaporn.nieli. Gdllblo' 

a ie on. 1I1e: mwtabl/m nown z kim pójSc n4 lpoeer. GdllOIl nie on. mOJe 
lolicie olIlobU jeucze bardzie, IłI\.lI.tne ... 

Chwilami mo.zno bl/to pr.l:liPUIZCZOć, .1:, Jej ml/Jli docierajq de . 'epo -
podno.tt i wtedl/ dumnie pl.oplę, ;eoo chód n awal .fit peW1lU ".bie, pra ­
wie do,tojnli. o jego ma" oc:tko patrzllłll harcIo dokola. 

Przechodnie odwracali lit od nJ .. po z. wIlr,tem. mi.mo te bVł tlU~ 
wtfl"1l buldogi tl'n, Cl"lI.te; krwt-. 

Zdarzlłzia 
tygodnia 

"W nl.d.l.,I~, IJ . 2$ bm •• n . dlledzlAeu 
Zlmkow)m (w WYP'dku n lepo,ndy _ 
W .. II balo_lI w L./;cuele Odbo:d"le -J 1Ii 
IlIr"lI lzowił ny pTZU !luzowrk. r Uhu_ 
monlę ,eclI.al forlepl.nowy H.llny en •. 
ny·StellńIIL1.,J. Zn.komU . polik. p lA' 
nlllk. wykon. UIWoty K. Szym.now. 
.kleco, J . Zaręl>$k le.o. L. v. Beelho ve.· 
.... T. Chopi na I Llut..a. 

• • 
Ha lCeor\f' Tellru !m. Wandy IU." .. "_ 

kowe) ",·.,,11 Inl"r"uJ4"'"" SZluk. In. lei_ 
aklł$o dr,malur.iI Arn old' We.ker. _ 
.. C~r, po'y roku". ROle odtwlfuJ. : 
Ryn.rd Kr-zytlno\nkl I Irena ChUd tl . 
kówn •• r.tyMTI. El wlry Tur' kl. j. 'ee­
no.rafl. - elfblra SlOpk.. MUzyki 
ZbllfTllew. Buja ' Bkle.o. 

KOlO Internuj ..... dnl.nl. wyblcsa. 
II I. ....ble I Innym, powlni... obelr~ 
_Cztery pory rolnl". 

• • • 

• • • 
Prą" Zakładowym Domu Kultury WI K 

.... Mleleu or •• nl.u), .11\[ Oyaku..yJn, 
X IUb " Umowy. K. ndydnl n. ellOllków 
dokon. \I motAtn lo wyboru Aad,. Klubu 
oru IIChw .lU! .IIIUI, 

RAd. KlUbU &aml.rll ~rót'll proleken 
I dyaltulJI n.o film. mi orunlzowl.! 1P0t 
klnl. E . I<toraml, retY!le r . m l I twÓrc •• 
mi łlImów. wycl".,zkl do WYlwO'ml tlI _ 
mowyeb I n. krajowe '..,lIwal. f ilm ....... 

• • • 

• • • 

• • • 
Ił I li! bm ..... f.L .. anO"W!e S ... domleT_ 

,klin odbyło lIc: tem lnlTlum blbllotek._ 
rzy pl.cówek ZWI.lkowyeh I blbllolek 
pubIInnyeh. W e ... sl . dwudnloWyeh u-­
J(i! omówiono problt"mltyl<~ vnt Ple.­
n um OTU u.adnlenl. lIteTI lu ' , dreml. 
tycznej. Uc .... tnlc )' zwiedzili lakt. ... 
bnkl ~lIndomler .... 

ar,.nIUlorDll\ IEkolen la b)'ły : w."... 
"'Od&ka I MIeji lu Biblioteka Publlczn. 
I WkZZ. 

• • • 
w sanoku Odbył. ,l~ kUfłOkontuen_ 

ej. dla .ktywu k.o. I pow litu aanoc­
kleto n. lelholl przy,otow'fI dll gbeho­
dó w ~ .ocmlq WielkIej SoeJAllltyez. 
II.J RewO!ucJI Pd<lEl.rnlko_l. 

POdobOI' ILursokontereneJa Odb,-Ia "" 
równie;; • Ruuowle dl. I k tywu kul_ 
t uraln.,o Z lX"WI.tu I miast . ~ .. 

• • • 
W dJl1.ach l. I l. bm. odb)'ł mę • 

WOK kur. IIOpnl. r.od.lawow. ,o dla 
Ln..struktor6w mllzyk, ltanow l.cy po­
~tek eyklu ukolenlowe.o. prccr~ 
u.koleni8 obejmUje w ybrao. u"dnl,_ 
tiUl ua&d mUQ"k l, kUl.lłc.nla ahtchu. 
dy rYIOwl.lt1a I melOdyk.! pro ... ld.l.eftla 
zerpołO'w. 

-------------------------------------------------
2e -- 28 VI W Poznaniu 

Europejskie spotkania "Słowików" 
W iwlecle mUlycmym Pomań 

znany Jest nie tylko jako miM;" 
Me.ri.;urego. Słynie boWIem główniA 
z; Konkursów im. He:ll')"~a WIe' 
ni.awskleKo, pięknego I ceMel o 
1bloTu instrumentów dawnych. a 
pnede wnyslkim l wysókJej kul· 
tu-ry mu:t,yczonel. dzię>l:l k.tórej iwiet · 
nie pucują J rOlwijalą filę lIŻ. dwa 
chóry chlop!('oCe o europejskim po' 
lOIamle wykonawclOym, sł)'nne .,po· 
znańlSkie słowiki", czyli Chór Ch.1o 
pil:CY i "Ml:ski Pań:;two~ej FlIhar' 
mort!i. pracujący pod dyrekcją 5te · 
ta.na Stuligrou.a I n ie mnie:j popu · 
larn,. Potnańsld Chór Chłopięcy 
JerEltgo Kurc&eWskielo. 

Pozonań znany z licznych Inicja . 
tyw kulturalnych I z.nakomitej (It" . 

,anlUlcjl wszelkiego rodzaju Imprez 
artystycznych tiiluwatył że w kalen_ 
darzu letUwaU europejskich brak 
spotkań chórów chłopięcych, wszę' 
d:r.le nuywanych, lak jak u nas - slo 
wlkaml. Od pod/ęcia Inicja tywy do 
Jej reallucjl n e upłynęło wiei"! 
cznu. I oto. gdy w Opolu rot· 
brtmlewać będą plosenk! konce: 
tu laureatów. w ni edlOlele, 25 bm .. 
w sie wnej t cudownej aku;lyki auli 
Uniwersyte tu lm. Adama Mickle · 

wieM w Pomaniu nałtUlI l.naugu· 
racja l M itdlyna.rodoweio Festl· 
walu Chórów l..h,lop'l:cych, w k. tó 
rym weimie udt1al 5 u:spolów pol· 
"Ich i 3 z.agrank:zone; lipskie sło· 
wlki, czyli najstar$~,. w Európle, 
lIcUjcy 755 lat dzo.ałalooSd Chór 
Chłopil:CY z LJp .. lu .. Toomaner· 
chor " - na leżący do światowej czo­
łówki zespołów chłopięcych, 60-<150 ' 
bowy zespół spiewaio;ów, skladajllcy 
się z ucz.niów, stude-ntów, pracowni' 
ków miesuanców trancuskiej 
miejscowości Roubab: I Chór Chlo ' 
ph;cy Moskle .... 'sklej Szkoły Chóral· 
nej Jurija M. Ułanowa. 

Polskie uspoł,. pochodzą J Wroc ' 
law la, Sl.Cuclne. Zielonej Córy I 
wspomniane wyiej - z Ptlz.nanJa. 

28 czerwc. pruwidzIany lu! 
koncert galowy. 

W czasie trwania festiwAlu 25-
28 bm. odbędzie ll ę kilka tpeeJal­
nych Imprez ~owilrzynących, Ipa ' 
Jr6cl kt6rYł"h najciekawIej upa. 
w[ad. jl\ .Ję spotkania dY5kusYJne 
kompoZytorów, muzykologów, dy 
rygentów, krytyk6w mU7,Ycmych I 
dr.la laczy ruchu łp!ewllclOego na te 
maty arlyslycUle oraz dydaktyclO' 
no - wychowawcze. 

zalożenla festiwalu, którego ar' 
aanlzalórem jest WielkopolsIue T~ 
.... "'r:r.yaIWO hU!tura1.ne, n,e wwruJą 
alę na POPUlarnych w Police Mię­
olOyNU'OCIQwycn .... onkuuach Cnot»o 
no ..... sklch cI;,)' Im. Henryka Wi. · 
oiawlklego. F estJwal pont)'tlany ra ' 
cuj jan:o pru.lląd dorob.tu Ulgra' 
nicznych I po.t.sla:ich. chóró ..... chlo · 
pl~cych. ZA ;łowny cel wylyclA lO' 
bJe przede w~zy~tKim popularytacJę 
pol5kiej muzyki ch6rdlnej dawnej 
! wiPÓICteinl!J. Podkreila to wy­
tażn!e regulamin sugerując np. 
chOrom zagraniunym wląctenie do 
Iwego programu dwocn utworów 
pobkich kompozytorów Dkref, U 
dawnego i oajnowl zego. Dlatego 
tei - poza obszerną In formacJ~ i 
efektownym plakatem projektu po_ 
znańskiego artYi ty plastyka 1'a · 
deusta Piskor~k!ego, wylyla.no Zol 
grankl: nuty l polskimi utworami 
chóralnymi. 

Przebieg pierwszego MIędzynaro 
doWeio Festiwa lu Chórów Chłóple 
cych I poziom Jego udecydu lą, C!7 
ta ImpreUl śplcwacza stanie SI' 
czymś stałym I czy tycie mutyct 
ne Pomanill WZb05ZUI dę o no· ... · 
międzynarOdową pozycję. 
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